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POGODA
Dzisiaj słonecznie i ciepło, 

temperatura 92 F (33 C), wiatry 
południowe z prędkością od 10 
do 20 mil na godzinę.

Jutro częściowe zachmurzenie, 
nadal ciepło, temperatura do 
90 F (32 C), rano możliwość burz 
i opadów.

Wschód słońca o godzinie 5:15 
rano, zachód o godz. 8:26 wiecz.

KALENDARZYK 
Dzisiaj wtorek, 14 czerw­
ca — Bazylego i Walerego.

Jutro środa, 15 czerwca — 
Wita i Modesta, Jolanty.

Pojutrze czwartek, 16 
czerwca — Benona, Justy­
ny, Aliny.

PAPIEŻ NIE DOKONA W POLSCE ‘CUDU’
Kontrofensywa Wojsk Nikaragui

Sfałszowany 
Komunikat 

“Solidarności”
Kilka dni temu otrzymaliśmy ko­

munikat “Solidarności” o utworzeniu 
jakiejś nowej międzynarodówki, któ­
rej przewodniczącym został kierownik 
biura “Solidarności” w Brukseli Jerzy 
Milewski. Nie umieściliśmy komuni­
katu, ponieważ wywoływał zdziwienie 
i podejrzenia. Nasza ostrożność była 
w pełni uzasadniona. Londyński 
“Dziennik Polski” z 4 czerwca umie­
ścił w ramce następującą wiado­
mość:

“W dniu 3 czerwca “Dziennik Pol­
ski” ogłosił notatkę pt. “Przyjaciele 
‘Solidarności’ na Zachodzie”. W no­
tatce tej znalazły się wyjątki z rze­
komego komunikatu o utworzeniu 
“Międzynarodowej Solidarności” ja­
ko nowego politycznego organizmu 
grupującego bojowników Ruchu Oporu 
wszystkich krajów i kontynentów.

Redakcja “Dziennika Polskiego” 
stwierdza z ubolewaniem, że wiado­
mość ta została wydrukowana przez 
pomyłkę. Cała ulotka wydrukowana 
na papierze firmowym Biura Infor­
macyjnego “Solidarności” w Brukseli 
jest fałszerstwem wyprodukowanym 
przez nieznane nam czynniki. Fał­
szerstwo tej ulotki zostało potwier­
dzone zarówno przez oficjalne biuro 
“Solidarności” w Londynie i w Bruk­
seli jak przez oficjalnych przedsta­
wicieli podziemnej “Solidarności ’ w 
kraju, oraz przez Radio Wolna Euro­
pa w Monachium.

Powtarzamy raz jeszcze, że ulotka 
ta jest w całości sfałszowana, nie 
ma nic wspólnego z “Solidarnością” 
podziemną w kraju i z jej przedsta­
wicielami na Zachodzie”.

Hiszpania 
a Ameryka 
Środkowa

Madryd (NYT) — Po powrocie z za­
kończonej w ubiegłym tygodniu po­
dróży po 5 krajach Ameryki Połu­
dniowej premier Hiszpanii Felipe 
Gonzalez oświadczył na konferencji 
prasowej, że wojna w Ameryce Środ­
kowej pociągnąć może za sobą nie­
przewidziane konsekwencje. Premier 
Hiszpanii wezwał także Stany Zjedno­
czone oraz wszystkie kraje tego re­
gionu do “poniesienia wszelkich kosz­
tów mogących zapobiec wybuchowi 
konfliktu w Ameryce Środkowej”.

Socjalistyczny premier Hiszpanii 
ogłosił po powrocie z podróży swoje 
poparcie dla inicjatywy pokojowej 
wysuniętej przez 4 państwa środkowo­
amerykańskie: Panamę, Kolumbię, 
Wenezuelę i Meksyk.

Felipe Gonzalez stwierdził, że “nie 
ośmiela się dawać żadnych rad” 
pomimo to jednak zasugerował, iż 
Stany Zjednoczone i Kuba powinny 
podjąć bezpośrednie rozmowy.

Oświadczył on również, że 20 lat 
polityki izolacjonizmu prowadzonej 
przez Washington w stosunku do 
Kuby nie doprowadziło do pozytyw­
nych rezultatów.

Temat środkowoamerykański bę­
dzie też jak się przypuszcza jednym 
z tematów rozmów, które premier 
Gonzalez przeprowadzi z prez. Rea­
ganem 21 czerwca br.
300-Lecie Emigracji 

Niemieckiej
(ST) — W miejscowości Worms 

w Niemczech Zachodnich dokonano w 
niedzielę uroczystego otwarcia 300- 
letniej rocznicy emigracji niemieckiej 
do Ameryki.

Według oficjalnych danych staty­
stycznych w Stanach Zjednoczonych 
żyje obecnie 49 min Amerykanów po­
chodzenia niemieckiego. Jest to druga 
co do wielkości grupa etniczna po 
Anglikach, którzy w tej statystyce 
zajmują pierwsze miejsce.

Zacięte Walki 
Na Pograniczu 
Hondurasu
Lewicowcy w Salwadorze 
Proponują Spotkanie 
z Amb. R. Stone

Managua (UPI) — Około 3,000 
wojsk “Sandanista” podjęło kontr­
ofensywę przeciw siłom antyrządo­
wym w prowincji Nueva Segovia, do­
nosi radiostacja powstańców na tere­
nie Hondurasu. Reżim “Sandanista” 
potwierdził wiadomości o ciężkich 
walkach na pograniczu Hondurasu z 
siłami “reakcji” wspieranymi przez 
Stany Zjednoczone.

Członek rządu “Sandanista” w Ni­
karagui, Sergio Ramirez Mercado 
oświadczył, że miasto Jalapa stało się 
“symbolem oporu” sił wiernych rzą­
dowi, które w “gradzie bomb i ogniu 
karabinów maszynowych nie oddały 
ani piędzi ziemi” wrogowi.

Jalapa jest miastem liczącym oko­
ło 10,000 mieszkańców, leżącym w 
trójkącie wciskającym się w teryto­
rium Hondurasu. Czynniki rządowe w 
Managui, stolicy Nikaragui twierdzą, 
że partyzanci antyrządowi atakujący 
Jalapę z Hondurasu pragną tam na 
“uwolnionym” skrawku Nikaragui za 
łożyć tymczasową stolicę rządu prze­
ciwnego reżymowi “Sandanista.”

Oficjalne komunikaty reżymu 
“Sandanista” głoszą, że siły rządowe 
po ciężkich walkach o wioskę Teoteca- 
cinte, odległą o 2 mile od granicy 
Hondurasu odparły wojska inwazyj­
ne, zadając im duże straty. Anty­
rządowi partyzanci mieli stracić 140 
zabitych i jeszcze większą liczbę ran­
nych. Natomiast w rejonie Jalapa 
“agresja trwa,” mówią komunikaty 
“Sandanista.”

W Washingtonie prez. Reaga ina- 
lazł się pod silnym naciskiem, by 
zgodził się na spotkanie swego spe­
cjalnego ambasadora Richarda Stone 
z przywódcami rebeliantów w Salwa­
dorze. Kongr. Clarence Long (D. z 
Md.), przewodniczący podkomitetu 
finansowego od którego w dużym 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Uchwała 
w Sprawie 

Sahary Zach.
Addis Abeba (NYT) — Po wielo­

godzinnej debacie przywódcy krajów 
należących do Organizacji Jedności 
Afrykańskiej (OJA) podjęli w ubiegłą 
sobotę uchwałę mającą na celu za­
kończenie trwającego od przeszło 10 
lat konfliktu o Saharę Zachodnią.

Uchwała wzywająca obie strony — 
Maroko oraz partyzancki front Poli­
sario — do podjęcia rozmów mają­
cych na celu zawarcie układu o za­
wieszeniu ognia oraz rozpisanie refe­
rendum na temat przynależności tego 
terytorium spotkała się z przychyl­
nym przyjęciem obu walczących stron.

Rezolucja konferencji OJA przewi­
duje również rozpoczęcie bezpośred­
nich rozmów pomiędzy partyzantami 
i Marokiem oraz utworzenie pokojo­
wych sil ONZ mających za zadanie 
nadzorowanie pokoju w zachodniej 
części Sahary.

Pominięcie w uchwale kwestii wy­
cofania wojsk marokańskich oraz 
zgłaszanej przez Polisario sprawy 
utworzenie Demokratycznej Arabskiej 
Republiki Sahrawi poczytywane jest 
przez obserwatorów dyplomatycznych 
jako polityczne zwycięstwo Maroka.

Jednakże wymienienie w uchwale 
nazwy frontu Polisario — popieranego 
przez Algerię — komentowane jest 
z kolei przez przedstawicieli Maroka 
z dużą rezerwą.
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Przemó wienie
K. Czernienko

Moskwa (UPI) — Na otwarcie posie­
dzenia Komitetu Centralnego Partii 
Komunistycznej przemawiał Konstan­
tin Czernienko. Było to pierwsze jego 
wystąpienie — po dłuższej przerwie, 
która zrodziła najprzeróżniejsze do­
mysły. Fakt, że Czernienko pokazał 
się znowu na forum publicznym do­
wodzi, iż powrócił z powrotem do 
łask.

Liczący lat 71 Czernienko uważany 
był dawniej za przypuszczalnego na­
stępcę Breżniewa. Został jednakże 
wymanewrowany przez Juri Andropo- 
wa, który — jak wiadomo — zajął 
stanowisko szefa partii i stał się na­
stępcą zmarłego w listopadzie ub. 
roku Leonida Breżniewa. Przez pierw­
sze dwa miesiące bież, roku Czemien- 
ko nie pokazywał się w ogóle. Podobno 
przechodził on zapalenie płuc. Po raz 
ostatni przemawiał publicznie w dniu 
12 listopada, krótko po objęciu władzy 
przez Andropowa. Od tej pory krą­
żyły uporczywe pogłoski, że wpadl 
w niełaskę.

Sowiecka agencja TASS wydała je­
dynie lakoniczny w treści komunikat 
stwierdzający, że posiedzenie Cen­
tralnego Komitetu rozpoczęło się i że 
przemawiał Czernienko. Komunikat 
nie podaje żadnych szczegółów i ogra­
nicza się do stwierdzenia, iż przemó­
wienie zawierało przesłanki natury 
polityczno-ideologicznej, związane z 
działalnością polityczną mas.

Fakt, iś wybór — gdy idzie o wy­
głoszenie kluczowego przemówienia 
na otwarcie posiedzenia — padł właś­

nie na Czemienkę, świadczy o tym, 
że pozostanie on nadal przy władzy, 
pomimo krążących na temat jego 
przyszłości domysłów.

Widocznie ustawienie Czernienki 
na wpływowym stanowisku partyj-

Zabici i Ranni 
w Pożarze Motelu 

w Fort Worth
Forth Worth, Tex. (UPI) — Pożar, 

który ogarnął położony we wschod­
niej części miasta motel Ramada Inn, 
spowodował obrażenia co najmniej 
29 osób. Ogień pochłonął dwa skrzyd­
ła motelu. Najnowsze doniesienia gło­
szą o śmierci czterech osób. Około 150 
osób zostało ewakuowanych. 

nym, idzie po ogólnej linii partii, 
dążącej do przeprowadzenia możliwie 
jak najmniejszych zmian w swych 
szeregach.

Jednocześnie wstrzymano się z wy­
puszczeniem spod prasy popołudnio­
wego wydania rządowej gazety mo­
skiewskiej “Izwiestia". Numer ten 
ukaże się dopiero w środę rano, co 
pozwoli na opublikowanie w nim prze­
mówień, jakie wygłoszone zostały na 
posiedzeniu Centralnego Komitetu.

Aresztowanie 
Sowieckiego 

Szpiega
Berno, Szwajcaria (UPI) — Władze 

szwajcarskie oświadczyły w ponie­
działek, że w Zurichu aresztowano 
szpiega sowieckiego, który w Szwaj­
carii działał w powiązaniu z siatką 
szpiegowską ZSRR znajdującą się na 
terytorium Afryki Płd.

Szwajcarskie Ministerstwo Spra­
wiedliwości oświadczyło, że agent so­
wiecki, którego nazwiska nie podano 
do wiadomości publicznej stanie 
przed sądem w Zurichu. Oświadcze­
nie ministerstwa stwierdza, że agent 
sowiecki pośredniczył w przekazy­
waniu do Związku Sowieckiego infor­
macji o charakterze wojskowym 
przekazywanych przez kuriera z Af­
ryki Południowej.

Kurierem, który dostarczał danych 
dla wywiadu sowieckiego była aresz­
towana wcześniej obywatelka szwaj­
carska Ruth Gerhard, żona wysoko 
postawionego oficera południowo­
afrykańskiej marynarki wojennej 
Dietera Felixa.

Władze szwajcarskie oświadczyły, 
że chociaż działalność siatki szpie­
gowskiej nie była bezpośrednio wy­
mierzona w Szwajcarię, jednakże 
agenci sowieccy będą sądzeni przez 
sąd szwajcarski za nielegalną dzia­
łalność szpiegowską przeciwko obce­
mu państwu oraz za posługiwanie się 
fałszywymi dokumentami.

Wzrost Kursu Dolara
Londyn. (UPI)—Kurs dolara wzrósł 

dzisiaj na wszystkich rynkach świato­
wych. Na giełdzie w Londynie cena 
złota wzrosła do $413.375.

Kongr. Annunzio, 
Przyjaciel 

“Związkowego”
Washington. (Inf. wł.) — Kongres- 

man Frań); Annunzio (D) z 11-go 
okręgu wyborczego w Chicago, zamie­
ścił w “Congressional Record” treść 
swojej wypowiedzi z okazji 75-lecia 
“Dziennika Związkowego” jak też 
materiały, dotyczące Diamentowego 
Jubileuszu pisma, w tym oświadcze­
nie prezesa ZNP Alojzego Mazew- 
skiego, który jest z urzędu prezesem 
korporacji “Alliance Printers and 
Publishers!’

Kongr. Annunzio ogłosił również w 
ramach swego wystąpienia na forum 
Izby Reprezentantów biograficzny 
szkic “Dziennika Związkowego!’opra­
cowany przez Józefa L. Wiewiurę, 
długoletniego redaktora urzędowego 
pisma ZNP, dwutygodnika “Zgoda!’

Sąd Najwyższy 
w Obronie 
Dowódców

Washington (UPI) — Sąd Najwyż­
szy Stanów Zjednoczonych powziął 
decyzje uznającą, że żołnierze odby­
wający służbę wojskową nie mają 
prawa wnoszenia cywilnej skargi są­
dowej przeciwko przełożonym ofice­
rom, nawet gdyby to dotyczyło rzeko­
mego naruszania ich praw konstytu­
cyjnych. Decyzja ta podjęta stosun­
kiem głosów 9—0 przyjęta została w 
związku ze skargą sądową pięciu 
czarnych marynarzy w r. 1978, połą­
czoną z żądaniem odszkodowania $10 
milionów.

W skardze żołnierze powoływali się 
na rzekome zlecanie im najgorszych 
zajęć, groźby oraz dyskryminację 
prz; : ■ i wymierzaniu kar.

f . , szej instancji oddalił 
skargę, jednakże federalny Sąd Ape­
lacyjny w San Francisco dopuścił 
możliwość wnoszenia w niektórych 
przypadkach oskarżeń przeciwko ofi­
cerom analogicznie, jak wobec urzę­
dników publicznych. Obecna decyzja 
Sądu Najwyższego, powzięta w odpo­
wiedzi na apelację rządową, stanowi 
ostateczne zamknięcie sprawy.

W uzasadnieniu decyzji przewodni­
czący Sądu Najwyższego Warren 
Burger przypomniał, że już od dawna 
uznawało się, że są dwa rodzaje wy­
miaru sprawiedliwości — jeden dla 
obywateli cywilnych a drugi dla per­
sonelu wojskowego.

W uzasadnieniu Burger sformuło­
wał, że specjalny charakter służby 
wojskowej, potrzeba zdecydowanego 
działania bez wahania ze strony ofi­
cerów oraz podobnej zdyscyplinowa­
nej reakcji podwładnych “byłaby 
podważona przez ... narażanie ofice­
ra na odpowiedzialność osobistą wo­
bec tych, którymi ma on dowodzić.”

Zabiegi o Uniknięcie 
Strajku Mechaników 

Samolotowych
Minneapolis. (UPI) — W ciągu nocy 

doszło do spotkania pomiędzy zespo­
łami prowadzącymi negocjacje z ra­
mienia zagrożonej strajkiem mecha­
ników linii lotniczej Republic, oraz 
związkiem zawodowym.

Linia Republic dąży do udaremnie­
nia zapowiedzianego na wtorek o pół­
nocy strajku. W pertraktacjach wziął 
udział rozjemca federalny.

Dyrekcja linii przygotowała plan 
kontynuacji obsługi zapewnianej przez 
linię — na wypadek, gdyby doszło do 
strajku. W wypadku, jeśli 2,500 me­
chaników linii wyjdzie na strajk, kie­
rownictwo Republic zamierza konty­
nuować obsługę dwóch trzecich nor­
malnej liczby rejsów. Linia Republic 
obsługuje 150 miast.

W ciągu pierwszego kwartału br. 
linia poniosła straty w wys. $39 mil.

Obie strony nastawione są optymi­
stycznie i sądzą, że uda im się uniknąć 
strajku.

Stwierdza 
Warszawska 
“Solidarność”

Reżym Obawia Się 
Wzrostu Nastrojów 
Patriotycznych

Warszawa (UPI) — Krążące obe­
cnie w Warszawie ulotki opublikowa­
ne przez podziemną “Solidarność” 
ostrzegają Polaków by nie oczekiwali 
“cudów” po wizycie Ojca Świętego 
w Polsce.

“Oczekiwanie cudu, który rozwiąże 
natychmiast wszystkie problemy ży­
cia w Polsce, rozszerzy nagle granice 
wolności i demokracji... może mieć 
tragiczne efekty” — głosi 6-stronni- 
cowa ulotka opublikowana przez 
NSZZ “Solidarność” Mazowsze.

W innym artykule opublikowanym 
w tej samej ulotce autorzy stwier­
dzają, że “każdy patrzący na wizytę 
z punktu widzenia bezpośrednich ma­
terialnych efektów zobaczy, że nic 
takiego się nie wydarzy”.

W uprzednich publikacjach podzie­
mie solidarnościowe w Polsce zwra­
cało się do społeczeństwa o zacho­
wanie ducha religijnego w czasie 
wszystkich publicznych zgromadzeń 
mających miejsce w czasie rozpoczy­
nającej się w czwartek 8-dniowej wi­
zyty Papieża Jana Pawła II w Polsce.

Opublikowana we wtorek ulotka 
stwierdza natomiast, że “to my przy-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Konfrontacja 
Izrael sko- 
Syryjska

(UPI) — W dolinie Bekaa odbyła 
się trwająca godzinę wymiana ognia 
moździerzowego pomiędzy oddziała­
mi izraelskimi i syryjskimi. Była to 
już druga kolejna, poważna konfron­
tacja pomiędzy obu stronami — na 
przestrzeni miesiąca. Do strzelaniny 
doszło we wschodniej części Libanu.

Do tej pory żadna ze stron nie po­
twierdziła oficjalnie, że wymiana 
ognia moździerzowego miała miejsce. 
Rzecznik Izraela w Libanie zaprze­
czył doniesieniom na ten temat, a 
Damaszek nie potwierdził oficjalnie 
wiadomości.

Radio Bejrut, powołując się na swe­
go korespondenta w Zahle (skupisku 
wojsk chrześcijańskich w dolinie Be­
kaa), podało, że obie strony wymie­
niały w ciągu godziny ogień moździe­
rzowy. Walki miały miejsce w ponie­
działek. Komunikat nie podaje żad­
nych szczegółów na temat strat.

Walki wybuchły w pobliżu miejsco­
wości Hawsh Harine, w odległości 
około 25 mil na połudn. wschód od Bej­
rutu. Obie strony — celem oświetle­
nia pola walki — wystrzeliły rakiety. 
Radio Falangistów podało, że wy­
strzelono co najmniej 10 pocisków 
moździerzowych.

Poprzednio ostatnie starcie pomię­
dzy wojskami syryjskimi i izraelski­
mi zanotowano w dniu 25 maja, gdy 
myśliwiec syryjski wystrzelił dwie 
rakiety, mierząc w wywiadowczy sa­
molot izraelski, przelatujący nad Li­
banem. Samolot izraelski nie odpo­
wiedział ogniem, a rakiety syryjskie 
chybiły celu.

W Bejrucie, składający się z 99 
ustawodawców parlament libański, 
wznowił w poniedziałek debatę na 
temat zawartego pomiędzy Libanem i 
Izraelem porozumienia w sprawie 
wycofania wojsk obcych z Libanu. W 
dniu dzisiejszym przybędzie do stolicy 
Libanu — ze specjalnym listem dla 
prez. A. Gemayela — minister infor­
macji Arabii Saudyjskiej Ali Sher. 
Przywozi on posłanie od króla Arabii 
Fahda, który zabiega o wyeliminowa­
nie rozdźwięków dzielących kraje 
arabskie i doprowadzenie do szczy- 
tówki w sprawie kryzysu libańskiego.
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Prezes “Teamsters”
Przed Komitetem Pracy

Washington (CT) — Nowy prezes 
zw. zaw. “Teamsters”, Jackie Pres­
ser. który objął to stanowisko po Royu 
Williamsie — zmuszonym do ustą­
pienia po skazującym wyroku za 
próbę przekupienia senatora — przez 
trzy i pół godziny odpowiadał na 
pytania członków senackiego Komi­
tetu Pracy, któremu przewodniczy 
sen. Orrin Hatch (R.-Utah). Presser 
usiłował przedstawić się jako symbol 
uczciwości, zdolny do przeprowadze­
nia nowej, wolnej od związków ze 
światem przestępczym, unii.

Próba ta nie powiodła się, bowiem 
senatorzy uprzejmie acz uparcie za­
dawali pytania dotyczące kontrower­
syjnej przeszłości “Teamsters”. Po­
irytowany Presser zasadniczo był 
zmuszony do ciągłej obrony, do za­
przeczania zarzutom. Jako wyssane z 
palca odrzucił oskarżenia jakoby je­
go oddział w Cleveland wciągnął na 
listę płac “martwe dusze”, a on sam 
przyjmował łapówki za kontrakty z 
unią. Presser stanowczo zaprzeczył 
podejrzeniom o odegraniu jakiejkol­
wiek roli w kompanii, która nie spła­
ciła pożyczki zaciągniętej od “Team­
sters”.

Od dnia zwycięskich dla siebie wy­
borów, Presser spędził sporo czasu 
na mówieniu o “nowej unii”, składa­
niu przyrzeczeń o wprowadzeniu re­
form i nawiązywaniu poprawnych sto­
sunków z krytykami unii z Kapitolu. 
Usiłując zatuszować długoletnie związ­
ki “Teamsters” ze światem przestęp­

czym, Presser nie starał się ukryć 
faktu, że takowe istniały.

Głównym celem dobrowolnej zgody 
Pressera na spotkanie z Komitetem 
Pracy było przedyskutowanie propo­
zycji ustawy, która przewiduje na­
tychmiastowe ustąpienie ze stano­
wisk wysokich urzędników zw. zawo­
dowych w razie skazujących za pe­
wien rodzaj przestępstw, wyroków. 
Istniejące prawo zezwala im na za­
trzymanie funkcji na okres sprawy 
apelacyjnej.

Ustawa ta została zatwierdzona w 
ub. roku przez Senat, lecz odrzuco­
na przez Izbę “Teamsters” była je­
dyną unią, która otwarcie wypowia­
dała się przeciw tej propozycji.

Presser zaprezentował całkiem in­
ną postawę. Zaznaczając, że ma pew­
ne zastrzeżenie, wyraził dla niej swe 
poparcie.

To jednak nie zmieniło radykalnie 
stosunku ustawodawców wobec unii 
“Teamsters”. Sen. Hatch przypom­
niał Presserowi, że opinia publiczna 
nadal widzi ją jako organizację zdo­
minowaną przez skorumpowane wła­
dze i przestępców.

Ostatnio wysuwane przeciw unii 
zarzuty dotyczą m.in. wciągnięcia 
na listę płac syna zamordowanego 
członka mafii, Jacka Nardi, który 
sam zeznał, że w latach 1972-1978 
pobrał z lokalu 507 w Cleveland (kie­
rowanego przez Pressera) $109,000. 
Nardi współpracuje obecnie z wła- 
dzenia federalnymi prowadzącymi w 
tej sprawie dochodzenia.

Sprawy realnościowe: zamknięcie 
kupna — sprzedaży domów, miesz­
kaniowe, handlowe, przemysłowe 
oraz eksmisje. Otwieranie no­
wych organizacji i firm. Szybkie 
załatwienie Zezwoleń na prowa­
dzenie licencjonowanej działalno­
ści handlowej np. ‘Liquor Store’

Adwokat
CHESTER M. PRZYBYŁO
Po informacje można dzwonić 
w każdej porze na Nr. 631-7100
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Sytuacja w Polsce w Listach Dzieci
Poniższe listy dzieci ukazały się w 

podziemnym literackim piśmie “we­
zwanie”.
W Naszej Szkole

Po 13 grudnia na ławkach pojawiły 
się bardzo śmieszne i ostre napisy 
przeciwko Jaruzelskiemu, jego ban­
dzie i ZOMO. Za każdy taki napis 
grozili naganami, wezwaniem rodzi­
ców i obniżeniem ocen. Nikt jednak 
się tym nie przejmował i każdy mazał 
ile wlazło. Nauczyciele kazali przyno­
sić rozpuszczalniki, farby i zamalo­
wywać. Nie zabraniano nosić znacz­
ków z Matką Boską Solidarnych. Ucz­
niowie wykorzystali to i każdy miał 
taki znaczek. Oporniki, gdy ktoś nosił 
na wierzchu, zdejmowano. Wszyscy 
więc nosili je sprytnie ukryte.

Na lekcjach uważaliśmy, żeby się z 
czymś nie wyrwać. Jedyną lekcją, na 
której można było swobodnie po­
rozmawiać na temat stanu wojennego 
była lekcja historii. Nasz historyk 
myśli podobnie do uczniów.

Adam lat 14
Są i Takie “Panie”

Na lekcjach wychowawczych pani 
od historii pytała: “Co dzieci widziały

3 maja”? Każde dziecko musiało 
wstać i powiedzieć, co widziało. Ja 
widziałem demonstrację z biało-czer­
wonymi flagami. Szli i krzyczeli: 
“Precz z juntą”, “Wypuścić Lecha, 
wsadzić Wojciecha”!

Kiedy dokładnie omawiałem de­
monstrację, pani mi przerwała pyta­
niem: “Co o tym myślisz?” ja po­
wiedziałem, że ludzie po prostu mają 
dosyć wojny i obozów. Wtedy pani 
odebrała mi głos i zaczęła opowiadać, 
jak to dobrze jest w obozach i więzie­
niach.

Krzyknąłem, że to nieprawda, bo w 
obozach jest źle, a w więzieniach cele 
są ciasne i duszne i z ublikacją w 
środku. “A skąd wiesz?” — spytała 
pani “Wiem od ludzi” — powiedziałem, 
a pani wyrzuciła mnie za drzwi.

Jarosław, lat 10
♦ * *

Nasza pani powiedziała, że teraz, 
w czasie wojny, najbiedniejsze są 
dzieci milicjantów i wojskowych, bo 
ich tatusiowie są poza domem, na 
służbie dla Polski. A ja powiedziałem, 
że dzieci mojego wujka to są biedne, 
bo wujek siedzi w Iławie, w więzieniu. 
Na to pani zaczęła krzyczeć, że mam 
buzię zamknąć, a jak nie, to też 
pojadę do więzienia. I dalej krzyczała, 
że trzeba tych z “Solidarności” wy­
tępić jak pluskwy.

Nasza pani jest sekretarzem partii, 
nikt jej nie lubi. W naszej klasie 
akurat wszyscy mają rodziców w 
“Solidarności” Przykro nam było słu­
chać wyzwisk naszej pani. Zresztą 
ona skończyła krzyczeć i wybuchnęła 
płaczem.

Janek, lat 12

WYPRZEDAŻ MAGAZYNOWA! 
_ CENTRAL JURNITURE

1348 N. MILWAUKEE AVE. 486-7838
VISA * MASTERCARD ♦ ntNFRR CIUR ♦ AMERICAN EXPRESS

SOLIDNA SOSNOWA KANAPA, FOTEL I FOTEL 
NA BIEGUNACH ŁĄCZNIE Z 3 STOLIKAMI

6-CZ. SOSNOWY KOMPLET 
00 BAWIALNI

TO WSZYSTKO ZA $299.95

• Obicie z Długotrwałej 
Materii

$348

KANAPA SEKCYJNA MATERACE 
W Rozmiarach 

Fuli

Każda Szt. $44

$95$1485-CZ. KOMPLET 00 BAWIALNI

DUŻOEKRANOWE 
KOLOROWE TV 
ZNANYCH FIRM 

$279.95
GODZ.: Pon. Czw. 9-8:30; Wt. Śr. 9:30-6; Piąt. 9:30-8:30; Sob. 9:30-6;
Niedz. 11-5. MÓWIMY PO POLSKU

6-CZ. KOMPLET 00 SYPIALNI
• Potrójna komoda
• Lustro z półkami
• Szafka
• Wezgłowie z półkami

KOMPLET ZA

$299.95

8-CZ. ŁÓŻKO 
PIĘTROWE 

Wbudowana 
Poręcz 

i Drabinka

$119
WERSALKA

Łatwo rozkładana, wygodna dla dwóch 
osób. W kolorach do wyboru.

»
napa • Fot 
Ikanapa 
Stolik i Lampa

ADMIRAL 
LODÓWKA

• Oddzielny 
■■U zamrażacz

1 • Wysuwane ‘ 
półki 

-Pełne 
odmrażanie

$329.958-CZ. DREWNIANY
I fml KOMPLET 00 JADALNI 
I K-tłi J do wyboru Stół, Krzesła 
I ŁJ lub Kredens
I KOMPLET

$345

TYLKO QŻ30 ,
i rozkładany fotel

KUCHENKA GAZOWA

PEŁNY 
ROZMIAR

3-CZ. SYPIALNIA
Orzechowo-klonowe wy­

kończenie, wezgłowie z 
półkami na książki

fi

5-CZ. KOMPLET OTn 
DO DINETTE

BUt stołowy 1 lormica. wi- 
mtawt krsoslo. Oo wyboni » 
wiolo kotarach.

AOMORI, JAPONIA — Ogromny wyłom, jaki powstał na 
wskutek trzęsienia ziemi, które 26 maja nawiedziło pół­
nocną część wysp japońskich. 32 osoby poniosły wówczas 
śmierć, natomiast 70 innych nadal uważa się za zaginio­
ne. (UPD

Alicja Matuszewska — Wybitna 
Działaczka “Solidarności”

Bawiła z Wizytą w Chicago
W dniach 4 i 5 czerwca 1983 r. gości­

ła w Chicago pani Alicja Matuszew­
ska. Polonia amerykańska miała 
okazję zapoznania się z najwyższym 
rangą członkiem “Solidarności,” 
przebywającym na Zachodzie.

Alicja Matuszewska jest doskonale 
znana zarówno w Kanadzie, gdzie za­
mieszkuje, jak i w Europie, gdzie 
ostatnio gościła w Zurychu i Brukseli.

Do Stanów przybyła na zaproszenie 
Komitetu Spraw Polskich Kongresu 
Polonii Amerykańskiej, wydział na 
Stan Illinois.

Alicja Matuszewska była głównym 
mówcą w Winnipegu na Akademii ku 
czci 192 różnicy uchwalenia Konstytu­
cji 3 Maja. Tak o tym donosiał tygod­
nik “Czas.”

“Pani Alicja Matuszewska jest 
najwyższym rangą członkiem “Soli­
darności,” który znalazł się za grani­
cami Polski. Jej kariera w “Solidar­
ności,” przedstawiła się następująco:

Była przewodnicząca Komitetu Za­
łożycielskiego “Solidarność” w Za­
kładach Wojskowych w Gdyni, na­
stępnie członkiem Zarządu Regionu 
Gdańskiego i wreszczie członkiem 
Prezydium Krajowej Komisji NSZZ 
“Solidarność,” gdzie pełniła funkcję 
skarbnika.

Uczestniczyła 3 grudnia 1981 roku w 
posiedzeniu “Solidarności” w Rado­
miu oraz w ostatnim posiedzeniu Kra­
jowej Komisji NSZZ “Solidarność,” 
dniu 12 grudnia 1981 roku, które miało 
miejsce w słynnej hali Stoczni Gdań­
skiej.”

Oszuści Finansowi
Frank Celano oraz Roberta Bryant, 

członkowie grupy przestępczej, dzia­
łającej na przedmieściach Chicago, 
zostali w środę aresztowani za do­
konanie przestępstw bankowych. Asy­
stent prokuratora stanowego powiatu 
Du Page oświadczył, że posługując 
się fałszywymi czekami, zatrzymani 
przywłaszczyli sobie wiele tysięcy do­
larów.

NOWY YORK — Ambasador Stanów 
Zjednoczonych w Czechosłowacji, Jack 
Matlock. (UPI)

V AMERICAN WOMEN’S 
MEDICAL GROUP 

Specjalistyczne Centrum 
Lekarskie Dla Kobiet 

Doświadczony Lekarz Ginekolog 
Oraz Asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU!! 
Zabiegi Ginekologiczne, 

Nowoczesne Badania Ciąży 
Porady i Próby Moczu 

Na Ciążę Bezpłatne 
Dzwonić: 772-7726 

Pytać o Panią Marię 
WypetnujEv Formy Ubezpieczeniowe 
Na Zwroł Kosztów Zabiegów i Badań

2744 N. WESTERN AVE.
______ DiverseyAve.) j

Związek to praca!
Związek to poświęcenie

i ofiarność!
Zw iązek — to my wszyscy!

Godnym podkreślenia jest jeszcze 
fakt, że Alicja Matuszewska jest je­
dną z dwóch kobiet wśród 107-osobo- 
wej Krajowej Komisji NSZZ “Solidar­
ność.” Była aresztowana 13 grudnia 
1981 r. Od sierpnia 1982 r. przebywa w 
Kanadzie, gdzie bierze czynny udział 
w działalności “Solidarności” za gra­
nicą.

Przyjazd Alicji Matuszewskiej do 
Chicago, wzbudził duże zainteresowa­
nie, gdyż po raz pierwszy gościliśmy 
działacza “Solidarności” tak wyso­
kiej rangi. Pobyt w Chicago był wy­
pełniony ciekawymi spotkaniami i 
imprezami. Do wzruszających nale­
ży zaliczyć spotkanie z internowany­
mi, do najważniejszych, rozmowy z 
prezesem Kongresu Polonii Amery­
kańskiej mec. Alojzym Mazewskim.

Alicja Matuszewska była głów­
nym mówcą na spotkaniu z interno­
wanymi. Wzięła także udział we Mszy 
św. odprawionej w intencji ofiar z 
okresu stanu wojennego w Polsce. 
Przemawiała również na skwerze 
“Solidarności” przed budynkiem kon­
sulatu PRL w Chicago, gdzie ułożono 
tradycyjny krzyż z kwiatów.

W niedzielę rano, 5 czerwca 1983 r. 
w audycji radiowej Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, Wydział na Stan 
Illinois, nadany był wywiad z panią 
Alicją Matuszewską. Udzieliła ona 
wywiadów również innym progra­
mom radiowym.

Softly Striped
Printed Paltem

SIZES 8-18

4715

Simple tucks across the top 
release into flare or puff sleeves. 
This is one of the most romantic 
dresses to dance off our 
designer’s drawing board.

Printed Pattern 4715: Misses 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. Size 
12 (bust 34) takes 3 5/8 yards 
45-inch fabric.
$2.50 for each pattern. Add 50C 
for each pattern for postage 
and handling. Send (o:

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

High clothing prices have yuu 
down? Get a lift, send for NEW 
SPRING-SUMMER PATTERN 
CATALOG. Over 100 styles, choose 
one pattern free ($2.50 value). 
Catalog, $1.50.
ALL CRAFT BOOKS $2.00 each
127- Afghans ’n’ Doilies
128- Envelope Patchwork Quilts
129- Quick n' Easy Transfers
130- Sweater Fashions-Size 38-56 
Books and Catalog - add 50< 
each for postage and handling.

SERGIUSZ PIASECKI

JABŁUSZKO
52

I nie czekając odpowiedzi Jasia zdjęła bluzkę 
i spódniczkę, zostając w lekkiej, krótkiej, błękitnej 
koszulce. Jasiowi nie wydało się to dziwne. Z 
przyjemnością, patrzył na nią. Robiła na nim wra­
żenie ślicznego sylfa. Była tak giętka, smukła, 
lśniąca.

Marusia lekko podbiegła do Jasia i usiadła mu 
na kolanach, obejmując za szyję.

— Wiesz co głuptasku —■ rzekła Marusia. — 
Spostrzegłam, że wcale nie umiesz całować.

— No tak... nie umiem...
Marusia wesoło zaczęła uczyć chłopca techniki 

pocałunków. Spostrzegła, że Jaś denerwuje się i to 
jej się udzieliło. Wykład stawał się coraz gorętszy 
aż wreszcie i uczniowi, i mistrzyni tchu zabrakło. 
Jaś poczuł, że zęby mu dzwonią, jak od zimna. 
Wówczas Marusia zmusiła go, by się podniósł z 
miejsca. I I

— Tobie zimno... mnie też. Musimy trochę pole- 
żeć, zagrzać się i uspokoić... odpocząć...

Prędko odrzuciła kołdrę z łóżka i pomagała Ja­
siowi rozebrać się. Chłopiec dygotał. Gdy wre­
szcie został w koszuli tylko, chwycił jej brzegi 
dłońmi i rzekł bezradnie:

— Ja nie chcę... Ja się boję...
— Czego?... Głuptasku... — dlaczegoś szeptem 

mówiła Marusia.
Jaś stojąc nago zakrył dłońmi twarz. Policzki 

miał wilgotne od potu. Poczuł, że Marusia całuje 
go w piersi i mówi cicho, uspokajająco:

— Nie bój się mały... Śliczny jesteś jak grecki 
bożek... Nic złego ci się nie stanie... To najmilsza 
rzecz na świecie...

Po godzinie psychicznej męki, wstydu i jakiejś 
bolesnej rozkoszy, Jaś leżał cicho w łóżku obok 
Marusi. Czuł zapach jej potu i cichy śmiech, a 
potem jakby znudzone słowa:

— I nic ci się ni stało... A tak się bałeś... Teraz 
przynajmniej mężczyzną jesteś, a nie smarkaczem.

Jaś niespodzianie dla siebie odpowiedział nie­
chętnie.

— I przedtem byłem mężczyzną. 
Marusia wesoło się roześmiała.
Gdy Jaś o ósmej wychodził z mieszkania Ma­

rusi, kobieta odprowadziła go do drzwi, aby je 
znów zamknąć na hak. Objęła go za szyję gołymi, 
zimnymi teraz, ramionami i spytała:

— Jakże ci się podobała czarna kawa?... Co?...
— Niesmaczna! — rzekł zdecydowanie Jas.
— Może jeszcze zasmakujesz w niej. Dobranoc. 
Jaś w mieszkaniu starannie się umył. Czul do

siebie obrzydzenie. Był zły na Marusię. To co z 
nim się stało dzisiaj i o czym od dawna śnił i 
marzył, teraz wydało mu się wstrętne, jakby hań­
biące. Zdawało mu się, że stracił na wartości, że 
jest zależnym od tamtej kobiety, z którą dokonał 
tak obrzydliwej, nieestetycznej brudzącej ich oboje 
rzeczy. Czuł z tego względu do niej żal i urazę. Gdy 
leżąc w łóżku zobaczył siostrę, która w koszuli 
tylko — nie tak ślicznej jak Marusi — weszła po 
coś do jego pokoju warknął na nią ze złością:

— Łazi goła, jak małpa! Nie wstyd ci?
— Cóżeś zgłupiał? — rzekła zdumiona Hela.
— Ja ci zaraz zgłupieję!
Jaś porwał się z łóżka. Hela nie czekając na 

dalszy ciąg czmychnęła za drzwi.
X.

PIWONIA I PELARGONIA

Z prawa od wejścia do pracowni szewskiej Ba­
rana bujnie kwitł potężny krzak bzów. Soczyste, 
jędrne świeżością, ciężkie kiście kwiatów, rankiem 
się skrzyły w diamentach rosy, dniem płonęły w 
zieleni a wieczorem ciężko zwisały w dół. Była 
to magia wiosny, jej siła i uroda, jej czary... Tak 
samo bujnie rozkwitła w sercu Barana miłość. 
Utonął w niej cały. Mógł wyrwać ją z siebie wraz 
z sercem tylko. Obecność Pawki ozłociła mu życie. 
W świetle miłości nawet jej wady lśniły mu jak 
drogie kamienie. Jej kaprysy i zachcianki nabie­
rały dla Barana wagi praw.

Nazajutrz po przyjściu Paulinki Baran, nie mó­
wiąc jej o tym, poszedł do Churdzicza. Zastał sto­
larza w domu. Był na dziedzińcu i coś robił przy 
stosie desk.

— Dzień dobry — przywitał go Baran. 
Ohurdzicz niechętnie coś mu odburknął.
— Co pan w tak złym humorze? — rzekł Baran 

spokojnie.
— A cóż mam tańczyć, czy śpiewać? A? — nie­

chętnie odrzekł Churdzicz.
Baran przymrużył oczy i rzekł cicho, spokojnie 

stanowczo.
— Nie skacz no stary durniu! Jak z tobą grze­

cznie mówię, to bądź człowiekiem, a nie psem, bo 
ja ciebie grzeczności wyuczę.

Churdzicz wyprostował się, wybałuszył oczy i 
zdumiony patrzył Baranowi w twarz.

— Co — o 1! pociągnął nisko, dziko.
— To co słyszałeś!... Ja ci nie Paulinka... Ze 

mną tak nie pogadasz... Żebyś nie byi jej ojciec, 
to bym ciebie wyuczył rozumu; ty frajersKa pam!

Churdzicz oddech stracił. Kurczowo zaciskał 
palce w pięści i ciężko oddychał. A Baran mówił 
dalej:

— Takiego ojca, to ze skóry obedrzeć... Ża coś, 
draniu, tak ją skatował?

Churdzicz omal nie wypowiedział: za co? Lecz 
w ostatniej chwili się pohamował i rzucił ostro, 
świszczące:

— Czego ty chcesz?
— Chcę zabrać jej rzeczy.
— Żadnych jej rzeczy tu nie ma! Tu wszystko 

moje! A ty jakie prawa masz mnie rozkazywać? 
Co? Ja policję zawołam!
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Apel o Pomoc Dla KUL-u
Przyjaciele Uniwersytetu 

Zbierają Wpłaty i w Chicago
Katolicki Uniwersytet Lubelski 

(KUL) powstał w r. 1918. Na obszarze 
Louvain (Belgia) do Tokio, jest ona 
jedyną, o wyjątkowym znaczeniu 
uczelnią katolicką.

Hasłem Uniwersytetu, realizowa­
nym od początku po dzień dzisiejszy 
jest służba Bogu i Ojczyźnie — “Deo 
et Patriae” poprzez prawdę w miłości 
— “Veritas in Caritate.”

W pojęciach tych mieszczą się ba­
dania naukowe, kształcenie i wycho­
wanie inteligencji katolickiej oraz 
na szerzej pojęte krzewienie kultury 
polskiej w oparciu o zasady chrześci­
jańskie.

Zadanie to o tyle jest łatwe, że Uni­
wersytet nie korzysta z żadnej pomo­
cy finansowej władz państwowych, a 
jest oparty wyłącznie na ofiarności 
społeczeństwa katolickiego w Polsce 
oraz na ofiarności przyjaciół tej wiel­
kiej uczelni, przebywających poza 
granicami kraju.

W intencji wszystkich Ofiarodaw­
ców — żywych i zmarłych — codzien­
nie o godz. 8 rano w kościele Akade­
mickim jest odprawiana Msza św., 
jako wyraz wdzięczności i pamięci.

W zrozumieniu tych wzniosłych ce­
lów i zadań powstało w Chicago Ko­
lo Przyjaciół Katolickiego Uniwer­
sytetu Lubelskiego w celu moralnego 
oraz materialnego popierania tej ka­
tolickiej uczelni.

Dodać trzeba, że absolwentem 
KUL-u i wypróbowanym jego przyja­
cielem był przez dziesiątki lat zmarły 
Prymas Polski, Kardynał Stefan 
Wyszyński, zaś jego profesorem był 
przez ponad 20 lat obecny Ojciec Świę­
ty Jan Paweł II.

Niniejszym apelujemy do Polonii o 
włączenie się w szeregi przyjaciół 
tej Uczelni. Będzie to najlepsza spo­
sobność z okazji pielgrzymki Papieża 
do Ojczyzny. Wiemy, że planowany 
był pobyt Ojca Sw. w Lublinie. Nieste­
ty, nie przybędzie.

Czeki lub Money Orders, które moż­
na potrącać od podatku, prosimy wy­
stawiać na: Friends of the Catholic 
University in Poland, Inc. Odsyłać: 

Sister Mary Dulciosa, C.S.S.F.
3800 Peterson Ave. 
Chicago, DI. 60659 

Jan Jaworski — prezes 
ks. Edward Pająk — kurator

Dnia 21 maja odbyło się w naszej 
szkole zakończenie roku szkolnego 
1982/83. Uroczystą mszę św. w ko­
ściele św. Emilii w Mount Prospect 
odprawił i wzruszające kazanie wy­
głosił ks. Zbigniew Górecki.

Bogaty program artystyczny odbył 
się w audytorium szkoły, gdzie uda­
liśmy się bezpośrednio po Mszy św. 
Gorącymi oklaskami zostały powi­
tane dzieci, które z towarzyszeniem 
orkiestry młodzieżowej odśpiewały 
pod kierunkiem p. F. Leśniaka hym­
ny narodowe i kilka piosenek pol­
skich. Urozmaicone występy dzieci 
poszczególnych klas były bardzo uda­
ne. Na uwagę zasługują występy 
dzieci klasy VIII-ej, które pod kie­
runkiem nauczycielki, p. B. Bator 
wykonały ilustrowane przeźroczami, 
historyczne widowisko słowno-mu­
zyczne pt. “Czy znasz ten kraj?”

Czytajcie 
Polską prasę emigracyjną!

Szkoła nasza zakończyła dziewiąty 
rok szkolny. Jesteśmy wdzięczni wszy­
stkim nauczycielom za pracę włożoną 
w nauczanie dzieci, oraz rodzicom, 
którzy dokładają wszelkich starań 
aby stworzyć młodzieży dobre warun­
ki dla nauki języka polskiego, historii 
i kultury polskiej. Młodzieży gratulu­
jemy. Cieszymy się, że docenia ona 
wysiłek nauczycieli i rodziców i stara 
się w miarę swoich możliwości, po­
przez naukę w polskiej szkole, kon­
tynuować polskie tradycje.

Danuta Schneider —
kierowniczka szkoły 

Sabina Hass — 
prezeska Zarządu Szkoły

Piknik Klubu 
Ziemi Rzeszowskiej 

Resovia
Klub Ziemi Rzeszowskiej Resovia 

zaprasza na piknik jaki organizuje 
w niedzielę dnia 19 czerwca w Ogro­
dzie Woźniaka, 2530 S. Blue Island Ave.

Piknik rozpocznie się o godz. 1-ej 
po południu. Będąc na pikniku oglą­
dnąć można wystawę trofeów myśliw­
skich, spożyć smaczne potrawy, a 
także potańczyć przy doborowej orkie­
strze NOVA. Dochód z tej imprezy 
przeznaczony jest na wykończenie 
domu Związku Klubów Polskich.

Serdecznie wszystkich zapraszamy.
Adam Ocytko — prez.

Stypendia 
Na “Graduate Study”
Wydział Kongresu Polonii Amery­

kańskiej na Stan Illinois, ma możli­
wość otrzymania stypendiów na “gra­
duate study” w dziedzinie ekonomii, 
matematyki i statystyki.

Od zainteresowanych osób wyma­
gane są następujące udokumentowa­
ne kwalifikacje:

1. Dyplom ukończenia wyższych stu­
diów w Polsce albo dyplom ukończe­
nia ‘ undergraduate study” w Stanach 
Zjednoczonych. Kandydaci którzy 
ukończyli cztery lata wyższych stu­
diów w Polsce z bardzo dobrymi sto­
pniami będą także rozpatrywani.

2. Bardzo dobrą znajomość języka 
angielskiego (uczelnie mogą wyma­
gać specjalnych egzaminów języko­
wych).

3. Prosimy o wyraźne podanie imie­
nia, nazwiska, telefonu i załączenia 
koperty z adresem zwrotnym.

Kwalifikowani kandydaci proszeni 
są o przesłanie swoich danych do 
1-go lipca, 1983 na adres: 

Illinois Division
Polish American Congress 

5844 N. Milwaukee Avenue 
Chicago, Illinois 60646

Dalsza procedura rozpatrywania po­
dań o stypendia spoczywać będzie 
w rękach administracji poszczegól­
nych uczelni.

Halina Kozłowska
Dyrektor Wykonawczy

K.P.A. Wydział na Stan Illinois

Pragnie Korespondować 
16-letnia Marta Łukasz, uczennica 

Liceum Ogólnokształcącego, pragnie 
nawiązać korespondencję z rówieśni­
kami, w języku angielskim. Zaintere­
sowanych prosi o listy na adres: Mar­
ta Łukasz, Dąbrowa Tomaszowska, 
17, 22-600 Tomaszów Lubelski, woj. 
zamojskie, Polska. ,

Zakończenie Roku Szkolnego
w Polskiej Szkole Im. Emilii Plater 

w Mount Prospect, Ill.
oraz młodzieży Ii-ej klasy gimnazjal­
nej, która pod kierunkiem p. J. Król 
wystąpiła z udaną inscenizacją fra­
gmentu “Dziadów” A. Mickiewicza. 
Własnego pomysłu kostiumy i de­
koracje wzbogaciły całość. Popisała 
się także Klasa dla Dorosłych, której 
uczniowie ze swym nauczycielem, 
p. J. Roberts’em odśpiewali szereg 
polskich piosenek.

W roku bieżącym klasę VIII ukoń­
czyło 12-ro uczniów. Klasę IV gimna­
zjalną ukończyły 4 uczennice, a mia­
nowicie: Ewa Lisiecka, Ela Tomczyk, 
Ewa Urbanowicz i Krysia Wypijew- 
ska. Należy podkreślić, że absolwent­
ki nie tylko ukończyły nasze gimna­
zjum z bardzo dobrymi wynikami, 
ale są one także bardzo aktywne w 
wielu organizacjach młodzieżowych 
tak polskich jak i amerykańskich. 
Krysi, pozostał jeszcze rok nauki w 
gimnazjum amerykańskim obie Ewy 
i Ela udają się na wyższe studia na 
uniwersytetach amerykańskich. Gra­
tulujemy im i ich rodzicom i życzymy 
powodzenia w dalszej pracy. Dzięku­
jemy serdecznie naszym absolwent­
kom za przemiłe pożegnanie szkoły 
wyrażone w deklamowanym samo­
dzielnie napisanym piękną polszczyzną 
wierszu.

Międzynarodowy Chór
Do-Re-Mi-LLARD 

urządza

Zabawę Taneczną
w dniu 18-go czerwca br., w sali

American Legion, 4416 S. Western Ave.,
na którą zaprasza wszystkich miłośników tańca.
Początek o godz. 7-ej. Wstęp $5.00.

Bilety do nabycia przy wejściu.

W
i

N. OGDEN, UTAH — Mieszkanki miejscowości North Ogden 
usuwają z garażu wodę, naniesioną tam przez powódź, 
jaka nawiedziła ostatnio większość okolic stanu Utah. (UPI)

W 40 Rocznicę Tragicznej Śmierci 
Gen. W. Sikorskiego

Upływa 40 lat od tragicznej śmierci 
gen. Sikorskiego, Naczelnego Wodza 
PSZ na obczyźnie i Premiera Rządu 
RP, który zginął w dniu 4 lipca 1943 
roku w katastrofie lotniczej pod Gi­
braltarem. Chwila ta zabrała Jego 
życie i zaważyła na losach żołnierzy, 
którzy walczyli w obronie Ojczyzny.

Naród Polski w okresie swojej hi­
storii wydał wielu sławnych mężów 
i bohaterów. Należy do nich także 
gen. Sikorski, który bez reszty po­
święcił swoje życie dla Wolnej i Nie­
podległej Polski.

Będąc w Związku Sowieckim w Toc- 
koje napisał takie słowa: “Bóg patrzy 
w moje serce. Widzi i zna moje inten­
cje oraz zamiary, które są czyste i 
rzetelne. Jedynym mym celem jest 
wolna, sprawiedliwa i wielka Polska. 
Ku tej Polsce Was prowadzę i z Bożą 
pomocą doprowadzę”.

Słowa piękne i szczere, lecz nie 
dane Mu było je zrealizować, tajemni­
cza ręka zniweczyła Jego pracę i 

wysiłki.
Staraniem Fundacji im. Gen. Sikor­

skiego odbędzie się w poniedziałek 
4 lipca o godz. 12 w południe msza 
św. w obozie młodzieżowym Okręgów 
12 i 13 ZNP w Yorkville, którą od­
prawi ks. biskup Alfred Abramowicz 
w asyście ks. Łucjana Łuszczki i 
diakona Edwarda Różańskiego.

Słowo wstępne wygłosi zarządca 
pism polonijnych, dr Edward Różań­
ski. Podczas Mszy św. znany chór 
“Filomeni” odśpiewa kilka pieśni 
religijno-patriotycznych.

Placówka Nr. 2 SWAP, jako pro­
tektorat weźmie udział grupowo. Ko­
mitet serdecznie zaprasza wszystkie 
organizacje weterańskie ze sztanda­
rami, organizacje i kluby społeczne. 
Zapraszamy i apelujemy o liczny 
udział b. żołnierzy, którzy dzięki Gene­
rałowi Sikorskiemu wyszli na wolność 
z ponurych więzień i głodowych ła­
grów.

Kazimierz Sowa, prezes

Z Życia SPK
Z powodu choroby prezesa Koła 31 

W. Stępienia, obowiązki prezesa pełni 
Karol Mucha.
Wycieczka Do Italii w roku 1984

W następnym roku upłynie czter­
dzieści lat od zwycięskiej bitwy na 
wzgórzach Monte Cassino, z tej okazji 
odbędzie się zjazd b. żołnierzy 2 Kor­
pusu. Wycieczka z Chicago wyjedzie 
z takim obliczeniem, aby mogła 
Wąć udział w nabożeństwie w dniu 
14 maja 1984 r., które zapoczątkuje 
uroczystości rocznicy. Przewiduje się 
specjalną audiencję u Papieża. Mszę 
św. na cmentarzu Monte Cassino wdniu

Zebranie Wydziału 
Stanowego K.P.A.

Regularne miesięczne zebranie 
Kongresu Polonii Amerykańskiej Wy­
działu na Stan Illinois odbędzie się w 
nadchodzącą środę, 15 czerwca, w bu­
dynku Centrum Pomocy Społecznej, 
przy 5844 N. Milwaukee Ave., począ­
tek zebrania punktualnie o godz. 7:00 
wieczorem.

Prosimy wszystkich delegatów i 
członków o liczny udział.

Aid. Roman Puciński — prezes

Posiedzenie Polskiej 
Opieki Społecznej 

Oddział I
Zarząd Polskiej Opieki Społecznej, 

Oddział I zawiadamia, że następne 
posiedzenie odbędzie się w środę, 15 
czerwca, w sali parafialnej Sw. Jaku­
ba, 5730 W. Fullerton, o godz. 11:30 
przed południem. Na zebraniu do na­
bycia bilety na wycieczkę do domu 
misyjnego Ojców Saletynów. W spra­
wie ich zakupu można również dzwo­
nić do prezeski, Franciszki Augusty­
niak, pod numer 735-4584.

Prosimy o liczne przybycie na po­
siedzenie oraz o przyniesienie ze so­
bą fantów do losowania.

Franciszka Augustyniak, prezeska; 
J. Sobieraj Rutkowska, koresp.

Niebezpieczne 
Sztuczne Ognie

(Inf. wł.) — W tym roku, podobnie 
jak w latach poprzednich wiele dzieci 
doświadczy uszkodzeń wzroku w 
wyniku nieostrożnych zabaw ze 
sztucznymi ogniami i pozornie tylko 
“bezpiecznymi” środkami wybucho­
wymi, tradycyjnie wystrzeliwanymi 
w okresie świąt 4 lipca. Przewiduje 
się, że zranieniu ulegnie ponad 1,500 
dzieci, w tym około 50 z Illinois. 
Ofiary nieostrożnych zabaw doświad­
czają nie tylko obrażeń oczu ale rów­
nież innych części ciała. Zdarza się, 
że dzieci tracą palce a nawet cale rę­
ce.

Osoby zainteresowane tym proble­
mem mogą zasięgnąć informacji pi- 
sząc do: Illinois Society for the Pre­
vention of Blindness, 53 W. Jackson 
Blvd., Chicago, DI. 60604, lub telefo­
nując na numer (312 ) 922-8710.

- Nr. 31
18 maja odprawi prawdopodobnie 
Prymas Polski Kardynał Józef Glemp.

Inne dane będą podane w następ­
nych komunikatach. Koszta dwutygo­
dniowej wycieczki wyniosą około 
$1,300. Zgłoszenia uczestników do dnia 
1.1.1984 r. Oczywiście, należy przewi­
dzieć że pierwsze wpłaty będą mu- 
siały być dokonane do dnia 1.2.1984 r. 
Dzień Matki i Ojca

Wzorem lat ubiegłych, w dniu 26 
czerwca br. odbędzie się specjalna 
impreza dla uczczenia “Matki i Oj­
ca.” Bliższe dane w następnym komu­
nikacie.
Rocznica Śmierci Gen. Sikorskiego

W dniu 10 lipca, o godzinie 10:30 w 
kościele św. Jakuba zostanie odpra­
wiona Msza św. za spokój duszy gen. 
Sikorskiego, żołnierzy poległych w 
drugiej wojnie światowej oraz bojow­
ników o wolność i godność człowieka, 
mordowanych przez agenturę Moskwy 
w Warszawie, zwanej reżimem war­
szawskim.

Zarząd Koła apeluje do organizacji 
weterańskich o przysłanie pocztów 
sztandarowych oraz wzięcie udziału 
w wymienionych uroczystościach.

Zebranie 
Polsko-Amerykańskiej 

Ligi Politycznej
Miesięczne zebranie Polsko-Amery­

kańskiej Ligi Politycznej odbędzie się 
w środę, 22-go czerwca, w domu Wy­
działu K.P.A., 5844 N. Milwaukee Ave., 
początek o godzinie 8-ej wieczorem.

Apelujemy do wszystkich członków 
o przybycie, ponieważ mamy wiele 
ważnych spraw do załatwienia.

Joseph A. Jurek, Prezes 
Ann J. Halvorsen, Sekr. gen.

Oddział Biały Orzeł 
Ligi Morskiej

Miesięczne zebranie Oddziału Bia­
ły Orzeł Ligi Morskiej Nr 18 odbędzie 
się w sobotę, 18 czerwca, o godz. 1:00 
po poł. w sali p. Leszczyńskiej.

Zarząd prosi wszystkich członków 
o obecność.

Jednocześnie zawiadamiamy, że 
przewidziana na 19 czerwca zabawa 
stoliczkowa nie odbędzie się z przy­
czyn od nas niezależnych.

A. Maliszewska — prezeska
L. Lalkowska — sekr.

Zebranie 
Polsko-Amerykańskiej 

Rady Emerytów
Zarząd Polsko-Amerykańskiej Ra­

dy Emerytów w Chicago zawiadamia 
wszystkich członków, iż regularne 
miesięczne zebranie odbędzie się w 
środę, 15 czerwca, w głównej sali 
Copernicus Center, pnr. 3160 N. Mil­
waukee Ave. Początek zebrania o 
1:00 po południu. Prosimy o punktual­
ne przybycie.

John C. Marcin — prezes 
Helena Trzcinska-Wajda — koresp.

Dramat Narodowy Systemu Jaruzelskiego
W miesięczniku francuskim “Es- 

pirit”, w wydaniu kwietniowym, uka­
zał się fragment “Dziennika”, pro­
wadzonego w więzieniu przez 55-let- 
niego red. Tadeusza Mazowieckiego. 
Opisana tu scena i przytoczone słowa 
strażnika więziennego najlepiej cha­
rakteryzują narodowy dramat su­
mienia jaki się rozgrywa od 13 grudnia 
1981 r.

Do kilku więźniów, zebranych w 
jednej celi, przychodzi młody żołnierz, 
żeby ich wywołać na apel wieczorny. 
Otwiera drzwi, ale nie wchodzi do 
środka, bo chce, uniknąć spojrzeń 
tych ludzi. T. Mazowiecki przypomi­
na sobie doskonale słowa żołnierza, 
który raz przy tej okazji usłyszał:

“Zawsze znajdzie się ktoś, kto 
gdzieś wystąpił w waszej obronie ale 
o nas nikt nic dobrego nie powie”. Tak 
mówił wartownik, wprzągnięty w dia­
belski system, gdzie jeden człowiek 
pilnuje drugiego. Wspomniany tu żoł­
nierz należy do tzw. ORMO (Ochotni­
cza Rezerwa Milicji Obywatelskiej). 
Ci rezerwiści zostali zmobilizowani 
13.12.1981. Niektórzy z nich odmówili 
później noszenia znaków, jakie mają 
dziś milicjanci. Wielu z nich wstąpiło 
w 1980 r. do “Solidarności”. Są tacy, 
co zajmowali stanowiska w lokalnych 
komórkach tej organizacji. ZOMO 
podobnych problemów nie ma.

Tadeusz Mazowiecki jest powszech-

Koncert Jazzowy w ZOO
W niedzielę, 26 czerwca przed base­

nem lwów morskich czyli uchatek w 
ogrodzie zoologicznym Lincoln odbę­
dzie się koncert muzyki jazzowej. W 
4-godzinnym programie weźmie 
udział 10 zespołów, które zaprezentują 
utwory najbardziej znanych kompo­
zytorów.

Z Wiosłem w Ręku 
Przez Pacyfik

Sydney, Australia. (UPI) —Brytyj­
ski poszukiwacz przygód, 36-letni fo­
tograf londyński Peter Bird, uważany 
jest za pierwszego człowieka, który 
targnął się na “przewiosłowanie” po 
raz pierwszy w dziejach — Pacyfiku.

Bird wyruszył w dniu 23 sierpnia 
z San Francisco, do tej pory przebył 
już 10,000 mil, powierzchni Oceanu 
Spokojnego. W chwili obecnej znaj­
duje się w odległości 110 mil na pół­
nocny wschód od wyspy I^azard, około 
1,400 mil na północ od australijskiego 
miasta Brisbane.

W chwili obecnej posiada on zapa­
sów na pięć lub sześć dni podróży.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.( 

nie znany. Przez 22 lata był wydawcą 
“Więzi” a od stycznia 1981 r. redak­
torem “Solidarności”. Tymczasem ci 
młodzi rezerwiści przy obejmowaniu 
służby byli pouczeni, że wszyscy więź­
niowie stanowią b. niebezpieczny ele­
ment. Chociaż wiedzą, że to nieprawda 
muszą wykonywać rozkazy.

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.
Zebranie Gr. 1792 ZNP 
Tow. Miłość Ojczyzny

Tow. Miłość Ojczyzny, Grupa 1792 
ZNP zawiadamia, że ostatnie, przed­
wakacyjne posiedzenie odbędzie się 
w czwartek, 16 czerwca, o godz. 7:30 
wieczorem, w sali SPK, Koło 31, przy 
3242 North Pulaski Rd.

Sekretarz finansowy będzie urzędo­
wał od godz. 7:00 wieczorem. Ponie­
waż mamy wiele ważnych spraw do 
załatwienia, prosimy członków o licz­
ne przybycie.

m. Filar — prezeska
M. Ogarek — sekr.

Posiedzenie 
Tow. Jedność 
Grupa 77 ZNP

Posiedzenie Tow. Jedność, Grupa 77 
ZNP odbędzie się w niedzielę, 19 
czerwca w sali Placówki 90 SWAP, 
pnr. 6005 W. Irving Park Rd. Początek 
o godz. 2:00 po poł. Prosimy o liczne 
przybycie, gdyż mamy wiele ważnych 
spraw do załatwienie, a także przy­
jęcie dla ojców.

Doris Kowalski — sekr. prot.

Posiedzenie Gr. 694 ZNP 
Tow. Synowie Wolności 
Ostatnie przedwakacyjne zebranie 

Grupy 694 ZNP, Tow. Synowie Wol­
ności odbędzie się w środę, 15 czerw­
ca, o godz. 7:30 wieczorem, w sali 
Moskala, pod adresem 5639 N. Mil­
waukee Ave.

Prosimy członków o liczne przyby­
cie. Po zebraniu odbędzie się przyję­
cie dla matek i ojców.

Piotr Marud — prezes 
Józefa Cieśla — sekr.

Wiec Wyborczy 
Gminy 123 ZNP

Zebranie (Wiec Wyborczy) Gminy 
123 ZNP odbędzie się w poniedziałek 
20-go czerwca w sali Rainbow Gar­
dens, 1425 W. 51st St., o godzinie 
7:30 wieczorem.

Prosimy wszystkie delegatki oraz 
delegatów grup o przybycie, gdyż na 
zebraniu odbędą się wybory posłów na 
Sejm Związku Narodowego Polskiego 

Prezez — Tomasz Paczyński 
Sekr. — Anna Krak

LEKARZE CHROPRAKTYKI: 
DR. DANIEL A. MKHALEC 
DR. RICHARD W. SKIERSCH

MILWAUKEE — Goryl Tino, który przybył niedawno do 
ogrodu zoologicznego powiatu Milwaukee z Niemiec Zachod­
nich, wyznaje zasadę, że nie tylko ludzie nie lubią wizyt 
u dentysty. _________ (UPI)

BÓLE W BIODRACH 
I NOGACH
Są to bóle dość często powtarzające sie. W licznych 
wypadkach, bóle odczuwane w tej części anatomii 
są spowodowane problemami strukturalnymi 
i mają związek ze stosem pacierzowym i systemem 
nerwowym.

Strukturalne problemy spowodowane są 
głównie dyslokacją kości stosu pacierzowego, 
uszkodzeniem kości miednicznej, przesunięciem 
mięśni, wykrzywieniem kręgosłupa . 
i artretyzmem. Takie uszkodzenia 
kręgosłupa powodują irytację 
delikatnych nerwów, które 
przechodzą z niższej części pleców 
do nóg. Inne bóle mogą być 
spowodowane unerwieniem w 
kolanach i strukturalną wadą nóg.

Innymi objawami problemów w 
nogach są tępe przerywane bóle, szytwność, uczucie 
zińina w nogach, słabość nóg oraz chw iejność, 
którą łatwo zauważyć.

Lekarz-chiropraktyk posługuje się metodami 
naturalnymi w leczeniu dolegliwości w biodrach 
i nogach. Stara się on, nie tylko ustalić przyczynę 
i uwolnić pacjenta od bólu, ale również poprawić 
zasadniczą przyczynę i udzielić rady na przyszłość 
w celach prewencyjnych. Wstąp najpiew do lekarza- 
chiropraktyka i unikaj poważnych komplikacji 
w przyszłości.

CENTRAL CHIROPRACTIC CENTER
5261 N. CENTRAL AVE.

Telefon: 283-0354

lodrach i
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (lyr.) $40.00 
Półrocz. (6mos.) 22.00 
Kwartał. (3 mos.) 13.00 
Miesięcz. (1 mo.) 7.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (1 yr.) >15.00
Półrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3mos.) 6.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).. 35ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $60.00
Półrocz. (6 mos.) 45.00
Kwartał. (3 mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (lyr.) $18.00
Półrocz. (6mos.) 14.00
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50e

Bojowy Ambasador
Nowym ambasadorem w Szwajcarii został 

mianowany przez prez. Reagana John Davis 
Lodge, też były aktor, jak Reagan, jak też jak 
Reagan były gubernator (Connecticut, 1951-55).

Notujemy te raczej rutynowe informacje 
z tej przede wszystkim racji, że ambasador 
Lodge urzędował z nominacji Prezydenta jako 
reprezentant Stanów w Narodach Zjednoczo­
nych i w czasie różnych debat znakomicie 
polemizował z sowieciarzami, którzy ważyli 
się występować na forum OMZ w New Yorku 
w typowo propagandowy, a więc fałszerski 
sposób. Dostawali więc z miejsca należyte 
odprawy.

Dla przykładu któryś z sowieciarzy lamen­
tował, że Stany wykorzystują wewnętrzne 
problemy Polski oraz ogłosił faryzeuszowsko, 
że Polacy mają prawo rozwiązywać swoje 
sprawy we własnym zakresie, amb. Lodge 
odpalił mu co następuje:

“Jak wszyscy wiemy, rosyjskie wojska po- 
zostają w Polsce dokładnie w celu zapobie­
żenia, aby Polacy nie rozwiązywali sami swoich 
problemów”.

Przypomniał on następnie sowieckiej dele­

gacji, że Sowiety w czasie II Wojny Świa­
towej kumali się na początku z Adolfem 
Hitlerem. — “43 lata to na pewno za krótki 
okres czasu, aby ktoś z nas zapomniał o ha­
niebnym pakcie Mołotow-Ribbentrop z sierp­
nia 1939 r.”. Oraz dodawał:

“Właśnie tuż po jego podpisaniu hitlerow­
skie armie 1 września zaatakowały Polskę z 
Zachodu, gdy od Wschodu rosyjscy sprzymie­
rzeńcy Hitlera dokonali najazdu na tę samą 
Polskę, o której Moskwa głosi obecnie jako 
mającej prawo do rozwiązywania własnych 
problemów”.

John Davis Lodge spełnił swój obowiązek, 
służby pod Gwiaździstym Sztandarem. Zgłosił 
się do czynnej służby w marynarce i został 
mianowany oficerem łącznikowym między 
amerykańską Flotą i francuską Marynarką 
Wojenną.

Trzeba podziękować ambasadorowi John 
Davies Lodge za jego światłe stanowisko 
antysowieckie, a jednocześnie za znajomość 
problematyki Polski, jak też tak mądrą po­
lemikę w ONZ z sowieciarzami.

Libańscy Druzowie
Coraz częściej czytamy i słyszymy o star­

ciach milicji Druzów z oddziałami chrześci­
jańskiej Falangi, a nawet o atakach Druzów 
na patrole izraelskie w Libanie.

Liczbę Druzów ocenia się na około 400,000. 
Mieszkają w Syrii, Libanie i północnym Izra­
elu (Galilea). Ta tajemnicza sekta muzułma­
nów, która oderwała się od islamu w jede­
nastym stuleciu, cierpi prześladowania tak ze 
strony muzułmanów, jak i chrześcijan. Ci 
ostatni po zaciętych walkach w 1840-60 ze­
pchnęli Druzów w Libanie w góry Shouf. 
Druzowie zamienili swoje wioski w górach 
w twierdze trudne do zdobycia.

Druzowie w Izraelu byli dotąd lojalnymi 
obywatelami państwa żydowskiego, mają re­
prezentanta w Knessett (parlamencie) i służą 
w wojsku. Zajęcie południowego Libanu przez 
wojska izraelskie umożliwiło Druzom w Izra­
elu nawiązanie kontaktów z współwyznawca­
mi w Libanie, którzy początkowo odnieśli 
się do inwazyjnych wojsk izraelskich obo­
jętnie lub nawet życzliwie. Wyjątkiem byli 
socjaliści. Przywódca Libańskiej Partii Socja­
listycznej, Walid Jumblatt jest Druzem, utrzy­
muje bliskie stosunki z PLO i Arafatem, 
niedawno odbył “pielgrzymkę” do Moskwy 
(nie do Mekki).

Większość Druzów uznaje za swego przy­
wódcę Emira Arsilan’a, który odniósł się pozy­
tywnie do układu libańsko-izraelskiego o wy­
cofaniu obcych wojsk z Libanu. Natomiast 
Jumblatt zajął wrogie stanowisko wobec ukła­
du, powtarzając hasła propagandowe sowiec- 
ko-syryjskie.

Izraelczycy wyraźnie stawiali na chrześci- 
jan-maronitów i ich organizację bojową — 
Falangę. Druzowie zaczęli obawiać się, że ich 
śmiertelni wrogowie za jakich, nie bez pod­
staw, uważają maronitów, z pomocą Izraela 
zdobędą kontrolę nad górami Shouf. Odpo­
wiedzieli więc atakami na patrole izraelskie 
zapuszczające się do ich górskich wiosek. 
Pojedynki artylerii i starcia z oddziałami 
Falangi są prawie zjawiskiem codziennym. 
Przepaść dzieląca Druzów od maronitów po­
głębiła się znacznie.

Izraelczycy zorientowali się dość wcześnie, 
że popierając otwarcie falangistów, tracą je­
dynego sprzymierzeńca w świecie muzułmań­
skim, jakim są Druzowie i postanowili nie 
mieszać się do walk narodowościowych i re­
ligijnych w Libanie.

Druzowie w Libanie mogą stać się przysło­
wiowym języczkiem u wagi. Wobec prawie 
równej liczby chrześcijan i muzułmanów 
(sunitów i szyitów łącznie), stanowisko Dru­
zów może mieć duży wpływ na układ sił w 
Libanie. Rozumie to prezydent Libanu Amin 
Gemayel i rząd Stanów Zjednoczonych. Za­
równo Bejrut jak i Washington uważają wy­
cofanie obcych wojsk z Libanu za główny 
cel swoich starań. Mimo to. obawiając się 
“krwawej łaźni” w górach Shouf, godzą się, 
by Izraelczycy nie wycofali się z tego rejo­
nu.

Pokój w Libanie, zamieszkałym przez kilka 
sekt religijnych, zwalczających się od wieków, 
jest chyba równie odległy jak powszechny 
pokój na Ziemi.

Unie i Polityka
Utarło się przekonanie, że w polityce kra­

jowej, stanowej i lokalnej należy liczyć się 
z nastawieniem środowisk unijnych, że po­
parcie zorganizowanego świata pracy jest waż­
ne dla odniesienia sukcesów wyborczych. Toteż 
kandydaci na urzędy polityczne niejako auto­
matycznie zabiegają o poparcie unistów za­
równo w sensie głosowania, jak i w sensie 
przekazywania na kampanie przedwyborcze 
funduszów, niekiedy bardzo poważnych, gdyż 
unie potrafią zbierać wielkie sumy na swoje 
komitety akcji politycznej.

Toteż na tle tych uwag będzie dla wielu 
na pewno poważnym zaskoczeniem raport 
Instytutu Gallupa, który zawiera m.in. stwier­
dzenie, że według przeprowadzonych ostatnio 
badań kandydat mający poparcie zorganizowa­
nego świata pracy dozna przez to szkód, a 
nie korzyści z racji tego poparcia. Oto według 
Gallupa na jedną osobę, która w wyborach 
będzie głosowała na kandydata popieranego 
przez unie, przypadają dwie osoby, które 
oświadczyły, że nie zamierzają głosować w 
ten sposób.

Trudno dziwić się, że unie nie cieszą się 
sympatią wyborców, skoro liczne dochodze­
nia federalne, jak też w ich następstwie pro­
cesy kryminalne odsłaniają w szerokim zakre­
sie powiązania przywódców unijnych ze świa­
tem kryminalnego podziemia. W ostatnim 
szczególnie czasie, a do tego w “klasycznej” 
unii szoferów (teamsters) ujawnione przecież 
zostały, przez akcje federalnych czynników 
prokuratorskich i FBI, zbrodnicze powiązania 
“wodzów” unijnych z kryminalnym podzie­
miem. Do tego zaś właśnie wśród unistów 
wystąpiły sytuacje, które rzuciły cień na or­
ganizacje unijne, jak też wywołały poważne 
i zdecydowane reakcje ze strony ustawodaw­

ców kongresowych.
W Senacie istnieje silne przekonanie, że 

należy znowu uchwalić ustawę uderzającą w 
kryminalistów, działających w organizacjach, 
jak też nakładającą surowe kary na urzędni­
ków i przywódców unijnych, którzy w proce­
sach kryminalnych otrzymają wyroki skazu­
jące za “rakieciarstwo”.

Gdy nowy prezes unii szoferów, Jackie Pres­
ser składał oświadczenia w senackim komi­
tecie, powiedział on m.in., że z historii unii 
szoferów “kilka kart zostało wydartych”. Pres­
ser, miał na myśli fakt, że trzej poprzedni 
prezesi unii szoferów, w tym i poprzednik 
jego, Roy Williams, zostali skazani na wię­
zienia. I gdyby unia szoferów rzeczywiście 
zwalczała rakieciarzy, przypuszczalnie w Se­
nacie nie byłoby projektu specjalnej ustawy, 
zwalczającej nadużycia w uniach.

Senacki projekt ustawy został uchwalony 
w czasie sesji, ale nie przeszedł w Izbie 
Reprezentantów, gdyż nie znalazł się na 
plenum. Sprawa jest aktualna w obecnym 
Kongresie i można przypuszczać, że ustawa 
przejdzie w obu izbach.

Istotą projektu jest postanowienie, że przy­
wódcy i działacze unijni, skazani w proce­
sach kryminalnych, muszą ustępować ze stano­
wisk na okres procedury apelacyjnej, mogą­
cy znajdują się w reflektorach oskarżeń kry- 
prócz tego zajmować stanowisk w uniach 
przez okres od pięciu do 10 lat.

Jest oczywiste, że gdy unie i ich przywód­
cy znajdują się w reflektorach oskarżeń kry­
minalnych, gdy zapadają wyroki skazujące, 
gdy ujawniane są kulisy machinacji finan­
sowych na setki milionów dolarów, jak wła­
śnie w unii szoferów, siłą rzeczy społeczeń­
stwo traci do unii zaufanie.

WN1
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Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Bezdroża 
Komunistycznej 

Gospodarki
NOWY DZIENNIK — Sowietyzacja 

polskiego systemu pod Jaruzelskim 
źle wróży polskiej gospodarce. 35 lat 
komunistycznych rządów doprowa­
dziło ekonomię w Polsce do katastro­
falnego stanu, ujawniając nieumie­
jętność i nieudolność w przystosowa­
niu metod i nowoczesnej technologii 
do sztywnych form regulowanych 
doktrynalną, ale zdemoralizowaną 
biurokracją. Pojawienie się ‘Solidar­
ności” było wyrazem protestu Pola­
ków przeciw spychaniu ich kraju w 
dół. Naprawa sytuacji mogła oczywi­
ście nastąpić po dłuższym okresie 
szukania właściwych dróg wyjścia. 
Próbom tym położył kres stan wojen­
ny, ogłoszony przez juntę Jaruzel­
skiego; nie wprowadza się w życie 
niezbędnych reform, nie mogąc wyjść 
z ram centralistycznej gospodarki na­
rzuconej Polsce i innym krajom Eu­
ropy środkowowschodniej przez so­
wieckich dysponentów.

Aby dla Polski zaistniała nadzieja 
na zmianę i poprawę, pierwszym 
kardynalnym warunkiem jest porzu­
cenie sowieckich wzorów. Stanowią 
one dowód, w jakim stopniu doktryna 
może zahamować postęp i rozwój pań­
stwa, mającego wszelkie obiektywne 
warunki dla zapewnienia obywatelom 
dobrobytu i zaspokojenia ich potrzeb.

Komisja Gospodarcza obu izb Kon­
gresu Stanów Zjednoczonych ogłosiła 
właśnie dogłębną analizę sowieckiej 
ekonomii. Jest ona dziełem najlep­
szych amerykańskich znawców spraw 
ZSRR. Wysnute przez nich wnioski 
stanowią ostrzeżenie dla Polaków i 
innych narodów Europy środkowo­
wschodniej, że metody gospodarki 
opartej o założenia doktrynalne, a 
prowadzone partyjnym systemem, 
nieuchronnie pchają do katastrofy. 
Uniknąć tego można tylko odchodząc 
od nich, co przez szereg lat reżimowi 
Gierka zalecały różne zespoły ludzi 
myślących, a co usiłował wprowa­
dzić w życie NAZZ “Solidarność."

Ogłoszona teraz analiza wykazuje, 
że w roku 1981 gospodarka sowiecka 
wykazała zaledwie 2% wzrostu pro­
dukcji przemysłowej, co oznacza co­
fanie się. Postęp gospodarczy w 
Związku Sowieckim utknął z wielu po­
wodów: przede wszystkim niezdolno­
ści zastosowania nowoczesnych me­
tod w systemie, który nie potrafi wy­
tworzyć kadr. Rząd sowiecki kupował 
na Zachodzie, przeważnie na kredyt, 
maszyny i technologię; nie pozwalał 
jednak robotnikom, technikom i inży­
nierom zapoznać się metodami pro­
dukcji, a menażerom — z metodami 
dystrybucji.

Rolnictwo sowieckie nie może wyjść 
z zaułka i pozostanie nadal deficyto­
we, ponieważ system nie umiał przy­
swoić sobie zasad rolnictwa przemy­
słowego, a zniszczył klasę rolników 
indywidualnych. Sowiety napotkają 
wkrótce na ogromne problemy ener­
getyczne. Poza tym na gospodarkę 
mają wpływ zjawiska takie jak alko­
holizm, spadek przyrostu naturalne­
go, a nawet obniżenie się średniej gra­
nicy wieku mężczyzn, która z 66 lat 
życia spadła ostatnio do 62.

Raport kongresowej komisji doty­
czy okresu rządów Breżniewa, a więc 
nie uwzględnia reform, jakie może 
wprowadzić jego następca — Andro- 
pow. Pierwsze jego posunięcia w ni­
czym nie zapowiadają jednak poli­
tycznych i ekonomicznych zmian, ja­
kie mogłyby wyprowadzić sowie­
cką gospodarkę na lepsze, nowocze­
sne drogi. Zwiększenie inwestycji 
przemysłowych i produkowanie więk­
szej ilości dóbr konsumpcyjnych nie 
usunie wad godpodarki ściśle związa­
nych z doktrynalnymi założeniami. 
Inwestycje mogą jedynie obniżyć wy­
datki zbrojeniowe, które paraliżują 
ogromną część sowieckich możliwo­
ści. Co najmniej 160 wielkich zakła­
dów przemysłowych pracuje wyłącz­
nie na cele wojskowe, korzystając z 
pierwszeństwa w dostawie surowców, 
materiałów i siły roboczej.

Andropow, jak można sądzić z jego 
posunięć, nie zamierza eksperymen­
tować z liberalizacją ekonomii. Jest, 
jak Breżniew i reszta partyjnego 
przywództwa, przekonany, że mimo 
braku wydajności pracy racjonal­
nego kierownictwa koła sowieckiej 
machiny gospodarczej będą się to­
czyć, chociaż nie spełniają swej funk­
cji wobec społeczeństwa, które nadal

A. B. Brochwicz-Lewiński

Nie Popierajmy Wroga
Ciągle słyszymy o pokojowych de­

monstracjach o domaganiu się od­
rzucenia broni nuklearnych i to bez 
żadnych gwarancji, że Związek So­
wiecki uczyni to samo. Ta idea jest 
naiwną, graniczy z obłędem, co wię­
cej jest samobójstwem.

Nie ma wątpliwości, że wielu ucze­
stników takich demonstracji jest 
przekonanych i wierzy szczerze w 
słuszność sprawy. Oburzona jest na 
myśl o wojnie atomowej i olbrzymich 
zniszczeniach jakie ona spowoduje.

Jednak z pewnością nie znają fak­
tów i nie zdają sobie sprawy z obec­
nego balansu broni nuklearnych w 
Europie oraz z tego, że ich działalność 
jest kierowana przez Związek Sowiec­
ki i inne europejskie partie komuni­
styczne.

Czy wiedzą oni na przykład, że 
przywódca ruchu pokojowego w Da­
nii, Arne Peterson, jak to zostało 
ustalone, otrzymuje pieniądze w so­
wieckiej ambasadzie w Kopenhadze ?

Albo że “Prawda”—pismo wyda­
wane w Moskwie, otwarcie podało 
w pierwszych dniach czerwca 1982 r. 
że ruchy pokojowe otrzymują “mo­
ralne i materialne” poparcie od rządu 
sowieckiego ?

Ruch Pokojowy nie powstał w Lon­
dynie ani w innym zachodnio-euro­
pejskim mieście, lecz w Sofii, stolicy 
Bułgarii. Tam, we wrześniu 1980 roku, 
wszystko zostało przygotowane i opra­
cowane. Na zjazd przybyło wówczas 
200 delegatów ze 137 krajów, w tym 
byli także delegaci z Anglii. Na zjeź­
dzić tym, rok 1981 został wybrany 
jako rok “Decydującej ofensywy sił 
pokoju.”

Co roku mają odbywać się demon­
stracje pokojowe. Na zjeździe tym 
uchwalono również (anonimowo) re­
zolucję popierającą opanowanie Afga­
nistanu przez Rosję oraz wezwanie do 
solidaryzowania się z Libią i doma­
ganie zwolnienia więźniów politycz­
nych w Stanach Zjedn.

Demonstracje pokojowe odbyły się 
w końcu października 1981 roku we 
wszystkich europejskich krajach, do­
magając się rozbrojenia i przeciwne 
wojnie nuklearnej. W Anglii skutki 
październikowej demonstracji 1981 r. 
nie były wielkie. Pani premier nie 
zmieniła swej polityki.

Ale magistrat Wielkiego Londynu 
(GLC) ogłosił Londyn jako strefę wol­
ną od broni nuklearnych. Pani pre­
mier niewiele uwagi poświęciła tym 
poczynaniom pana Livingstona.

wyborców, a to oznacza polityczną 
presję, szczególnie ważną gdy doty­
czy ona planów NATO, przezbrojenia 
w nowoczesną broń.

To właśnie jest realnym celem 
Związku Sowieckiego. Ruchy Poko­
jowe używane są do podważenia pla­
nów NATO i utrzymania obrony Euro­
py na obecnym poziomie czyli —w 
opłakalnym stanie. Kilka faktów zi­
lustruje to lepiej.

W 1977 roku, Związek Sowiecki roz­
począł instalacje swoich rakiet SS 20, 
które zasięgiem obejmują całą Euro­
pę włącznie z W. Brytanią. Obecnie 
zainstalowanych jest 1,000 takich ra­
kiet. Przeciwko nim obrona NATO 
ma tylko 200 pocisków nuklearnych, 
które mogłyby dosięgnąć sowieckie 
bazy. Ale są one umieszczone na sta­
rych, przestarzałych samolotach.

NATO nie ma takich pocisków, któ­
re by były wycelowane bezpośrednio 
na cele i mogły dosięgnąć Związek 
Sowiecki. Układ Warszawski ma setki 
pocisków, które mogą zniszczyć całą 
Anglię.

Fakty te są zupełnie ignorowane 
przez “Ruch Pokoju” oraz wszystkie 
tego rodzaju przybudówki, grupy le­
wicowe czy komunistyczne. Arthur 
Scargill, na demonstracji w Hyde 
Parku, 5 czerwca 1982 roku, nie poru­
szył zupełnie tego tematu (choć zbie­
rał ogromne brawa).

Nie wyjaśnił dlaczego blok sowiecki 
ma w Europie 41 tys. czołgów, a 
NATO tylko 13 tys. Nie wspomniał 
dlaczego blok sowiecki ma w Europie 
7,240 samolotów bojowych, a NATO 
tylko 2,875. Wzywał natomiast tylko 
do dalszego zmniejszenia obrony swe­
go kraju, a jeśli będzie potrzeba do 
łamania prawa.

Polska w XVIII wieku upadła bo 
była słaba —14 tysięcy wojska, a 
przeciwnicy nasi mieli po 200 lub 300 
tysięcy. Gdy Wielki Sejm Czteroletni 
uchwalił 100-tysięczną armię, Rosja 
nie dopuściła do tego. Podobnie dzieje 
się dziś w Europie. Brytyjczycy w 
swych demonstracjach domagając się 
jednostronnego rozbrojenia dążą do 
upadku swej ojczyzny.

Rozbrojenie to bezsiła, to zapra­
szanie przeciwnika do wejścia, to 
utrata Wolności, Niepodległości to Nie­
wola na wiele lat. My, Polacy dobrze 
rozumiemy, sami jesteśmy w takim 
położeniu — dlatego ostrzegamy na­
szych przyjaciół angielskich.

Dziennik Polski (Londyn)

Listy Do Redakcji

Natomiast demonstracje te w in­
nych krajach wywarły swój wpływ.

Tysiące ludzi, demonstrujących 
przeciwko wojnie, to tysiące głosów

Myśl
Wystarczy mi bardzo mało, jeśli 

jest czyste. Jean Rostand 

Anonimowych listów nie umieszczamy. Redakcja zastrzega sobie prawo 
do skracania listów. Listy przeznaczone do umieszczenia należy pisać 
na maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki.

Biskupi i “Zamrożenie” Zbrojeń
W “Dzienniku Związkowym” zosta­

ło zamieszczonych kilka artykułów 
dotyczących listu biskupów amery­
kańskich. Artykuły te nasunęły mi 
pewne myśli, którymi chcę się po­
dzielić z czytelnikami.

Należy zaznaczyć, że list pasterski 
ma charakter opiniodawczy. Jego u- 
stalenia nie obowiązują w zakresie 
przekonań i decyzji katolików w Sta­
nach Zjednoczonych. List biskupów 
podaje pewne wytyczne, myśli, które 
powinno się wziąć pod uwagę przy 
formułowaniu własnego poglądu na 
problem użycia broni atomowych. 
Nadmienię, że arcybiskup Nowego 
Orleanu oświadczył, że idee tego do­
kumentu nie są miarodajne.

Punkt wyjściowy niniejszych rozwa­
żań stanowi stwierdzenie zasadniczo 
zgodne z listem pasterskim że posia­
danie przez mocarstwo arsenału bro­
ni nuklearnych celem odstraszenia 
przeciwnika jest dopuszczalne ze sta­
nowiska moralnego. Bronie atomowe 
mogą jednak tylko wtedy spełnić rolę 
odstraszaka jeżeli istnieje możność 
ich użycia w pewnych okolicznościach

Należy też wziąć pod uwagę, że 
zmieniają się światowe sytuacje poli­
tyczne, zmieniają się dyktatorzy, a 
za tym ich oceny ryzyka wojny nu­
klearnej — ulepszane są systemy 
obrony przeciw-atomowej. W konsek­
wencji tego rozwój broni atomowych 
może być zgodny ze stanowiskiem 
moralnym. Bronie te bowiem powinny 
mieć wystarczającą moc odstraszenia

pozostaje bierne.
Propaganda Jaruzelskiego zapo­

wiada większe niż dotychczas związa­
nie gospodarki polskiej z sowiecką. 
Związanie to oznacza tylko nową i 
głębszą katastrofę. Wzór sowiecki nie 
działa. Jakże więc może działać na­
śladowanie go w Polsce? 

w każdym czasie i w każdych warun­
kach.

Problem zamrożenia broni nuklear­
nych, nie powinien być omawiany w 
liście pasterskim. Jest to przede 
wszystkim, o żywotnym znaczeniu 
sprawa, należąca do zakresu polityki 
obronnej i zagranicznej, o której de­
cydować powinny władze państwowe.

Nie ulega wątpliwości, że prawo 
narodu do istnienia jest zgodne z 
etyką chrześcijańską. Z prawa do ist­
nienia wypływa w sposób konieczny 
prawo do obrony tego istnienia. Każdy 
naród, państwo ma więc moralne 
prawo do obrony swego niepodległego 
bytu i swoich żywotnych interesów, 
albo inaczej koniecznych, warunków 
narodowej, państwowej egzystencji. 
W tym celu może użyć broni atomo­
wych w koniecznym zakresie pod wa­
runkiem, że nie posiada dostatecznej 
ilości broni konwencjonalnej. Na po­
tępienie moralne zasługuje przede 
wszystkim agresor, a nie rząd który 
w obronie swego narodu zastosuje 
bronie nuklearne — zwłaszcza po 
ostrzeżeniu.

Należy tu zaznaczyć, że oceny mo­
ralnej użycia broni nie należy wiązać 
z jej nazwą tylko ze skutkami, jakie 
powoduje,

Nasuwa się problem, czy zasady 
moralne powinny być interpretowane 
w ten sposób, aby następstwa tej in­
terpretacji mogły wyeliminować te 
zasady z życia w skali narodowej, a 
nawet całej ludzkości — zakaz użycia 
broni atomowej doprowadził do zwy­
cięstwa stalinizmu. Na zakończenie 
następujące pytanie. Jak wyglądałby 
Świat Zachodni, gdyby amerykański 
arsenał atomowy był do wyłącznej 
dyspozycji autorów listu pasterskie-

Stanisław Lanunel
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Letni Urlop
Urlop letni wiąże się zawsze z pra­

gnieniami korzystania ze słońca. 
Choć często zdarza się wiele dni po­
chmurnych, problem “opalania” wy­
wołuje zawsze i to od lat wiele dys­
kusji, a przecież urlop bez słońca to 
też znakomity odpoczynek. Można 
wiele spacerować oraz uprawiać spor­
ty. Nie mniej opalenizna urlopowa 
stała się dla wielu osób nieodzowna 
po kilku tygodniach spędzonych nad 
morzem, jeziorami czy w górach. 
Aby leżenie w słońcu nie zmieniło się 
w udrękę — poparzona skóra potrafi 
popsuć najlepiej zaplanowany wypo­
czynek — podajemy kilka uwag o spo­
sobach opalania:

Przyzwyczajamy Się 
Do Słońca Stopniowo

Najlepiej zacząć od krótkich kąpieli 
słonecznych jeszcze w mieście, przed 
wyjazdem na urlop: w pierwszym 
tygodniu co drugi dzień, a w następ­
nym — nawet codziennie. Pierwsza 
kąpiel słoneczna nie powinna trwać 
dłużej niż 40 minut. Opalamy się 
równomiernie: plecy, przód i boki. 
W ten sposób skóra powoli przyzwy­
czaja się do słońca, lekko brązowieje, 
bez oparzenia. Te krótkie, a częste 
kąpiele słoneczne opalają skórę trwa­
lej, niż “godzinne prażenie” się na 
słońcu. Nie zachodzi wtedy zjawisko 
złuszczania się naskórka.

Stosujemy Kremy 
Oraz Olejki Ochronne

Osoby o skórze wrażliwej i jasnym 
kolorycie cery powinny stosować kre­
my do opalania, które skutecznie za­
bezpieczają przed oparzeniem, a rów­
nocześnie przyspieszają brązowienie 
skóry. Pierwsze oznaki rumienia skóry 
mogą występować już po kilkunastu 
minutach. Jeżeli w trakcie opalania 
zaczniemy odczuwać lekkie pieczenie 
skóry, jest to sygnał, że słońca było 
zbyt wiele i należy się udać w cień.-

Specjalnie chronimy części ciała i 
twarzy łatwo ulegające oparzeniu. 
Należą do nich nos, dekolt, barki, 
doły podkolanowe, które zwykle opa­
lają się najszybciej i to często na inten­
sywny czerwony kolor. Miejsca te 
chronimy grubą warstwą kremu 
ochronnego.
Kto Powinien Unikać Słońca

Nie powinny się opalać osoby cier­
piące na serce, choroby płuc, układu 
krążenia, mające dolegliwości tar­
czycy, bardzo silną nerwicę. Reasu­
mując: z intensywnych i długo dzia­
łających promieni słonecznych mogą 
korzystać ludzie zdrowi. Jeśli na 
skórze twarzy występują rozszerzone 
naczynia krwionośne, należy także 
zrezygnować z opalania twarzy, gdyż 
siateczka rozszerzonych i popękanych 
naczyń krwionośnych będzie coraz 
większa. Panie powyżej trzydziestki 
nie powinny opalać intensywnie szyi, 
a i twarz opalać ostrożnie, ponieważ 
promienie słoneczne bezlitośnie wysu­
szają skórę, tworząc tym samym 
przedwczesne zmarszczki. W czasie 
biernego opalania, a więc leżenia na 
słońcu, oczy trzeba ochraniać okula­
rami o dobrych szkłach pochłaniają­
cych promienie słoneczne. Zalecenie 
to dotyczy zarówno młodych, jak i 
starszych, grozi bowiem zapaleniem 
czy podrażnieniem spojówek, ponadto 
“kurzymi łapkami”, które pojawią 
się nawet na skórze młodej i ela­
stycznej, jako wynik zniszczenia nie­
odwracalnego włókien sprężystych 
skóry.

Po Zejściu z Plaży
Stosujemy kosmetyki łagodzące 

ewentualne podrażnienia skóry. Na­
leżą do nich balsamy po opalaniu 
oraz kremy łagodzące podrażnienia 
skóry, a szczególnie cery twarzy. Kos­
metyki te należy wmasować w skórę 
po uprzednim opłukaniu jej wodą, 
która usunie pozostałości piasku, 
kremów do opalania, ewentualnie kry­
ształów soli, drażniących i wysusza­
jących skórę.

Opalanie Się w Ruchu
Jest to z pewnością najlepszy i naj­

zdrowszy sposób zdobycia równej i 
trwałej opalenizny. Uprawianie spor- 
rów na plaży, spacery brzegiem mo­
rza, jeziora czy po górach nie wy­
czerpują tak jak wielogodzinne leże­
nie na słońcu. Są jednocześnie znako­
mitym relaksem dla organizmu. Ruch 
wzmaga wprawdzie potliwość, ale po­
prawia krążenie, dotletnia organizm, 
a tym samym powiększa aktywność 
barwnika zawartego w skórze; re­
zultatem jest szybsze jej zbrązo- 
wienie.

Urlopowe Kłopoty z Fryzurą
Skomplikowana i pracochłonna fry­

zura nie nadaje się na urlop letni. 
Słońce i związana z nim potliwość 
skóry, piasek na plaży i woda powo­
dują szybsze zabrudzenie się, a prze­
de wszystkim przetłuszczanie się wło­
sów. Włosy suche powinno się myć 
co 6—8 dni, zaś włosy tłuste można 
nieomal codziennie. Dlatego na urlop 
letni idealna jest lekka, naturalnie 
wyglądająca trwała ondulacja, którą 
się po umyciu suszy na powietrzu 
(nie w dużym słońcu) bez suszarek 
czy nakręcaniu na wałki i klipsy, albo 
też włosy gładkie, dobrze ostrzyżone, 
które po umyciu i bardzo dokładnym 
wytarciu wystarczy tylko wymodelo­
wać suszarką i szczotką.

Włosom farbowanym szczególnie 
na kolory jasne czy odcienie rude, 
słońce szkodzi, kolor ich zmienia się 
pod wpływem silnego słońca w ciągu 
kilku dni, mogą stać się słomiaste i 
utracić połysk, często końce włosów 
rozdwajają się. Jeżeli więc w silnym 
słońcu kładziemy się na plaży, a na­
wet gdy spacerujemy czy uprawiamy 
sporty, lepiej jest zasłonić głowę 
chusteczką lub lekkim przewiewnym 
kapeluszem. Zabezpieczy to również 
przed ewentualnym bólem głowy, mo­
gącym wystąpić wskutek silnego dzia­
łania promieni słonecznych.

Urlopowe Kosmetyki
W pierwszej kolejności niezbędny 

jest zestaw kosmetyków do opalania: 
do twarzy najlepiej kremy: dla skór 
suchych tłuste, dla cer tłustych — nie- 
tłuste.

Osoby o karnacji jasnej, opalające 
się wolniej, a więc tym samym bar­
dziej wrażliwe na słońce powinny po­
siadać — na początku opalania — 
dwa różne kremy mocniej i słabiej 
ochraniające skórę przed opalaniem 
i początkowo stosować krem dla jas­
nej, a już po pewnym zbrązownieu — 
przejść na krem dla karnacji ciemniej­
szych. Do opalania ciała można sto­
sować zarówno kremy, jak i olejki. 
Konieczny jest również balsam łago­
dzący ewentualne podrażnienia skóry; 
chroni on jednocześnie skórę przed 
nadmiernym wysuszeniem i utrwala 
opaleniznę.

Z kosmetyków codziennego użytku 
należy zabrać: mleczko kosmetyczne 
albo inny zmywacz kosmetyczny, to- 
nik bezalkoholowy, nawet i dla cer 
tłustych, gdyż i tak słońce działa na 
skórę wysuszające, kremy nawilżają­
ce, półtłuste, tłuste, krem pod oczy, 
maseczkę odżywczą. Do pielęgnacji 
i higieny ciała trzeba zaopatrzyć się 
oprócz mydła, w dezodorant (nie sto­
sujemy go na słońcu), kremy do pie­
lęgnacji rąk, np. aloesowy lub glice- 
rynowo-cytrynowy; ten ostatni ma 
lekkie działanie wybielające skórę, 
oraz stóp, które od słońca i biegania 
po piasku stają się bardziej wysu­
szone. Do włosów konieczny jest do­
bry szampon i odżywka, szczególnie 
wskazana przy włosach suchych.

Nie są wskazane takie kosmetyki, 
jak lakiery do włosów czy płyny do 
utrwalanoa fryzury, podkład do maki­
jażu, prasowany lub sypki puder, róż. 
Wszystkie kosmetyki upiększające, 
jak cienie do malowania powiek, tusz 
do rzęs, eye-liner powinny być sto­
sowane do popołudniowego delikat­
nego makijażu, a nigdy na plaży czy 
w czasie uprawiania sportów.

Leki Mogące Wywołać 
Nierówne Opalanie Skóry 
Wszelke leki hormonalne, pigułki 

antykoncepcyjne mogą powodować 
pod wpływem słońca nierówne opala­
nie skóry w postaci plam lub drob­
nych ciemnobrązowych punktów. Nie 
jest wskazane stosowanie na plaży 
kosmetyków zawierających dużo tłu­
szczów mineralnych, np. kremów z 
dodatkiem oleju parafinowego czy 
zwykłej wazeliny kosmetycznej, które 
mogą również spowodować przebar­
wienie skóry.

Rady Praktyczne
Twardy befsztyk będzie miękkim 

i smacznym po upieczeniu, jeśli przed 
użyciem posmaruje się go rozczynem 
przyrządzonym z trzech części słod­
kiej oliwy i jednej części soku cy­
trynowego.

* * •
Do mebla przylepi się czasem ka­

wałek papieru. Nie należy go zdrapy­
wać, gdyż porysujemy politurę. Gał- 
gankiem zwilżyć papier oliwą i po­
czekać chwilę aż zmięknie. Wówczas 
łatwo się odlepi.

"POLACY

Cena $2.75, pocztą $3.00

540 KC 
1490 KC

1300 KC
1300 KC

Brytyjski Aktor 
w Teatrze Ateneum

GODZINA St ONECZNA 
UDU PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 

8:309:30 Rano

Niejasny powód odwołania ambasa­
dora sowieckiego w NRD. Piotr Abra- 
zimow po 20 latach nieograniczonej 
niemal władzy w Niemczech Wchod- 
nich przeniesiony został na stanowi 
sko szefa Inturistu. Odwołanie to sta­
nowić może znak, że Sowiety przy­
gotowują się do pewnych zmian w 
swej polityce wobec kwestii niemie­
ckiej.

Odwołanie sowieckiego ambasado­
ra Piotra Abrazimowa z Berlina

Team, competing in South Korea in 
the 13th President’s Cup tournament, 
has recorded a pair od draws in two 
games played thus far. The Ameri­
cans, one of 11 teams playing in five 
Korean cities, opened play with a 2-2 
tie versus Indonesia (June 4) before 
drawing with Nigeria 1-1. nie United 
States received goals from the New 
York Cosmos’ Michael Fox and the 
Memphis Americans’ Dan Puffen- 
barger against Indonesia, while Anu- 
Aly of S.C. GJOA scored to give the 
United States the deadlock with Ni­
geria.

W warszawskim “Teatrze Ate­
neum” wystąpił gościnnie brytyjski 
autor, Alec McCowen. Zaprezento­
wał on monodram “Ewangelia wg. 
św. Marka”.

Monodram ten cieszył się wielkim 
powodzeniem nie tylko w Polsce, ale 
także w innych krajach europejskich 
oraz w Stanach Zjednoczonych. W 
spektaklu aktor występuje w roli 
świętego Marka i opowiada o życiu 
Jezusa wcielając się również w pos­
taci faryzeuszy, apostołów itp.

Trzeba przyznać, iż Croatans grali na 
dużych obrotach, jak to było w ich 
stylu kilka lat wstecz. Grali oni całym 
atakiem; nie przeszkadzała im śliska 
piłka ani mokre boisko. W pierwszych 
czterech minutach drugiej połowy me­
czu zdobyli dwie bramki, które prze­
sądziły resztę spotkania.

New York, N.Y. — With team play 
taking place simultaneously 7,000 
miles apart, two U.S. national teams 
have displayed their prowess in inter­
national competition.

The U.S. National Youth Team, 
making its second straight appear­
ance in the biennial FIFA/Coca-Cola 
Cup — World Youth Championship, 
defeated the Ivory Coast 1-0 in first 
round play of the 16-nation Youth 
World Cup in Mexico. The Americans, 
who suffered a 3-2 defeat to Uruguay 
in the first game (June 3) in i tightly- 
contested match, remained in con­
tention to advance to the quarterfinals 
behind the strength of a goal by 
George Gelnovatch in the 81st minute. 
Glenovatch broke a scoreless dead­
lock, finding the range on a header 
off a free kick by Tabare Ramos.

The top two teams in each of the 
4 four team groups will advance to the 
Youth World Cup quarterfinals. The 
quarterfinals were played on June 11 
and 12, to be followed by the June 
15 semifinals and June 19 champion­
ship final.

Die U.S. Olympic Development

Czy dałeś już 
na bank leków 
“Na Ratunek”?

WCEV GŁOS POLONU 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA 
Wprawdzie Wisła nie była w swym 

najlepszym składzie. Ale można obiek­
tywnie powiedzieć, iż t.zw. najlepszy 
skład Wisły jest nieważny, jeśli nie 
znajduje się na boisku. Mimo utraty 
dwóch punktów (pierwszych w tym 
sezonie) Wisła w dalszym ciągu jest 
liderem w grupie Red Section NSL. 
Bramkarz Wisły nie mógł wiele zdzia­
łać w tym spotkaniu. Pomoc była 
najlepszą linią i najbardziej praco­
witą. Atak Wisły pod ciężarem odpo­
wiedzialności nie decydował się na 
strzały w sytuacjach niepewnych, a 
na to, aby wyrobić pewne pozycje 

> — obrona Croatan była za dobra, 
spychając wszystkie zapędy Wisły do 
narożników boiska. Ten mecz powi­
nien być swego rodzaju ilustracją, 
iż każdy mecz się gra od nowa i nie 
należy nie doceniać przeciwnika, któ­
ry jest w drodze do tytułu ogólno­
krajowego.

W meczu rezerw — zanim mecz 
przerwano z powodu ulewy, wynik 
brzmial 1:0 dla Croatans.

Aresztowanie Dyplomaty
Londyn. (DP) — Na rozkaz proku­

ratury wojskowej został aresztowany 
w ubiegły piątek dyplomata PRL 
Józef Grochowski, który tego samego 
dnia powrócił zza granicy do War­
szawy. Oskarżony został o działalność 
szpiegowską na rzecz USA i Francji.

PAP podała, że Grochowski praco­
wał w polskim konsulacie handlowym 
w Tokio i w ub. roku odmówił powrotu 
do PRL. Agencja nie podała żadnych 
szczegółów, nawet z jakiego kraju po­
wrócił. Polski kodeks kamy przewi­
duje za szpiegostwo kary od 5 lat 
więzienia do wyroku śmierci.

CROATAN - WISŁA 4:0 
W MECZU LIGOWYM

Mecz i wynik są zgodne z mate- 
metycznymi przewidywaniami przed 
tym spotkaniem. Croatan “zebrali” 
zespół na rozgrywki USA Open Cup; 
zespół, z którym chcą zajść aż do 
finału. Po drodze pokonali Eagles 
3:0, Milwaukee Bawarians 3:1, a te­
raz Wisłę 4:0.

Trzeba przyznać, iż początek me­
czu nie zapowiadał wysokiego wy­
niku. W istocie do przerwy był wy­
nik remisowy, a przy odrobinie szczę­
ścia zespół polski mógł nawet prowa­
dzić 1:0. Jak wiadomo w niedzielę 
29 maja tuż przed meczem przeszła 
burza z wyładowaniami atmosfery­
cznymi, duża ulewa i gradem. Na 
sztucznym boisku w Hanson Parku 
Croatan “trzymali” się lepiej niż Wi­
sła. W istocie bramki Croatan zdobyli 
w momentach, kiedy Wońcy Wisły

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

PEKIN, CHINY — Premier Chin, Deng Xiaoping w dniu
6 czerwca otworzył obrady 6-go Zgromadzenia Delegatów 
Ludowych Chin, które stanowi formę chińskiego parlamentu.

(UPI)

KSIĄŻKA UKAZUJĄCĄ
POLSKI WKŁAD 

DO ROZWOJU STANÓW ZJEDNOCZONYCH

United States National 
Soccer Teams Update

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. CICERO AVE. CHICAGO, IL 60646

(Na C.O.D. nie wysyłamy.)

Z Bocznej 
Trybuny Sportowej 

Pisze Zygmunt P. BobinSowiecki Ambasador w NRD 
Ma Być Szefem Inturista

wsch. jest niezwykłym wydarzeniem. 
Piastował on tę funkcję od 20 lat, z 
wyjątkiem 4-letniego okresu kiedy był 
ambasadorem we Francji. Nie był on 
tam jednak popularny i powrócił do 
Berlina w 1975 r. W NRD odgrywał 
rolę prawdziwego dyktatora, gdyż od 
niego wyłącznie zależała linia poli­
tyczna NRD. Nie afiszował się jednak 
swą władzą i oficjalnie dawał do zro­
zumienia, że państwo to jest całkowi­
cie niezależne i suwerenne. W 1971 r. 
przyczynił się w dużej mierze do przy­
gotowania porozumienia, które stano­
wiło podstawę do zapewnienia okresu 
“odprężenia.” Był członkiem KC par­
tii i odgrywał poważną rolę we wszyst­
kich negocjacjach dotyczących prob­
lemów Berlina.

W ciągu ostatnich 3 lat był dzieka­
nem korpusu dyplomatycznego w
Berlinie wsch., ćo stanowiło dodatko- byli w danym momencie w poślizgu, 
wą pomoc w narzucaniu ideologii so­
wieckiej innym dyplomatom. Abrazi- 
mow sprzeciwiał się zawsze próbom 
rozwiązania kwestii niemiekiej. Obec­
ne przesunięcie jego na stanowisko 
szefa Inturistu oznacza jasno, że 
Andropow chce odebrać mu jakąkol­
wiek rolę w dyplomacji sowieckiej. 
Przeniesienie go na inne stanowisko 
może oznaczać po prostu chęć odmło­
dzenia korpusu dyplomatycznego, 
gdyż Abrazimow ma 71 lat. Więcej je­
dnak przemawia za tym, że w związku 
ze zmianą rządu w NRF i zacieśnia­
jących się stosunków między dwoma 
państwami niemieckimi, Sowiety ma­
ją zamiar zmienić swą politykę wo­
bec tych problemów.

Odwołanie Abrazimowa było poda­
ne przez Radio Moskiewskie, ale Tass 
fakt ten przemilczał. Żaden z dzienni­
ków nie wspomniał o tym we czwar­
tek. Sprawa ta pozostaje w pewnym 
sensie tajemnicą, tym bardziej, że 
oficjalne koła sowieckie mówią, 
że nie zanosi się na zmianę stanowi­
ska sowieckiego wobec stosunków 
między dwoma państwami niemiecki­
mi.

BADACZE AMERYKI"
Tomasz J. Turley

Książka o Polakach, którzy swoją wiedzą i energią walnie 
przyczynili się do poznania geografii i ucywilizowania 
Ameryki.
Liczne ilustracje, ponad 50 map, spis literatury, obszerny 
skrót w języku angielskim, indeks osobowy, stanowią cen­
ne uzupełnienie tej książki.
Autor, b. prof, geologii i geografii Tomasz J. Turley za­
mieszcza liczne prace o polskich osiągnięciach w nauce i 
technice.

CHET GULIŃSKI SHOW
NIEDZIELA

910 Rano WYŁO
10 Rano do 1 PpŁ WOPA 

SOBOTA
2-3 Ppł. WTAQ 
4-5 Ppł WTAQ

Chat Guliński, Dyr. Programów

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi D&C

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 
PYTAĆ O P. HALINĘ 

Samoloty U-2 
Będą Wykrywać 

Marihuanę
(UPI) — We wzmożonej walce wy­

powiedzianej przez rząd Stanów 
Zjedn. producentom i handlarzom 
narkotyków znajdą również zastoso­
wanie słynne samoloty wywiadowcze 
-U-2.

Jak podała w wiadomościach roz­
głośnia NBC, odrzutowiec wywiadow­
czy tego typu został skierowany do 
lotu mającego na celu wyśledzenie 
obszarów uprawy marihuany w re­
jonie Płn. Kalifornii i Oregonu. Loty 
te będą kontynuowane do sierpnia 
włącznie. Członek Izby i przewodni­
czący komitetu d/s narkotyków, Char­
les Rangel (D.-N.Y.) powiedział, że nie 
ma takiego miejsca uprawy, które nie 
mogłoby być wykryte przy pomocy fo­
tografii z powietrze. Ocenai się, że na 
terenie Stanów uprawianych jest od 15 do 
20% marihuany konsumowanej w kra­
ju. Samoloty wywiadowcze dokonują 
zdjęć przy pomocy promieni podczer­
wonych, dla ustalenia stopnia cie­
płoty obiektu. Pozwala to wykryć 
marihuanę, która wydziela więcej 
ciepła niż inne uprawy roślinne.

Doradca prezydenta Edwin Meese nie­
dawno poinformował także o zamia­
rze zwiększenia udziału jednostek 
marynarki wojennej i lotnictwa w 
walce z przemytem narkotyków. Udział 
sił zbrojnych w walce z przemytem 
narkotyków został usankcjonowany 
specjalnym aktem prawnym w ub. 
roku. Tym niemniej jak dotychczasoe 
efekty zwalczania handlu narkotyka­
mi są dość słabe, ponieważ władzom 
udaje się skonfiskować tylko ok. 10% 
ogólnej ilości narkotyków rozpowszech­
nianych nielegalności w kraju.

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel

'POLSKA W MUZYCE i 
PIEŚNI / SŁOWIE" 

Stacja WOPA
W Poniedziałek 78 Wiecz. 

Od Wtorku do Czwartku Włącznie 
7:30-8 Wiecz.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

--------------------------------- --“
Radiowy Program 

APOSTOLSTWA MODLITWY 
POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 

W Chicago 
Środa: 9:30 do 10 Wieczór 

Stacja WOPA 1490 AM
Niedziela: 7 do ~8:30 Rano 

Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ SW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezus 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Te!. 588-7476

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano 

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormełian Dende OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Niedziela 89 Rano i 2-3 Po Poł.

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poi.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

"KŁOPOTY SIEKIERKO W" 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środę. 
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz.

Kierownik
BRONISŁA W ZIELIŃSKI

Anonserzy
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

cllbanu
WOMIN S MEDICAL CENTER J

725-0200 
5086 N. Elston 
Od Wtorku do Soboty :

8 Rano-4 Po Poł.
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Kontrofensywa
Wojsk Nikaragui

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

stopniu zależy przyznanie funduszów 
na pomoc dla państw Ameryki Cen­
tralnej, oświadczył, że przywódcy re- 
belianatów w Salwadorze zwrócili się 
do niego o zaaranżowanie spotkania 
z amb. Stone. Long zagroził, że jeżeli 
prez. Reagan nie zgodzi się na spotka­
nie amb. Stone z przywódcami rebe­
liantów, jego podkomitet wstrzyma 
fundusze dla Salwadoru.

Rzecznik prasowy Białego Domu 
Larry Speakes odpowiedział, że spra­
wa spotkania amb. Stone z przywód­
cami salwadorskich rebeliantów 
(wszyscy są różnych odcieni komuni­
stami) jest rozpatrywana przez do­
radców Prezydenta.

Wszvstkim krewnvm i znajo­
mym donoszę tę smutną wia­
domość, iż przyjaciel mój, śp.

Eugeniusz W. 
Mroczkowski

po krótkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. 
Sakramentami, dnia 13-go czerw­
ca 1983 roku, o godzinie 11-ej przed 
południem, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś, 
po godzinie 5-ej popołudniu.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 15-go czerwca, o godzinie 
8:15 rano, z zakładu pogrzebowe­
go Casey-Laskowski, pnr. 4540-50 
W. Diversey Ave., do kościoła 
Sw. Jacka (Msza św. o godzinie 
9-ej rano), a stamtąd na cmen­
tarz Sw. Wojciecha.

Na ten smutny obrządek zapra­
sza wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żony.

Andrzej Gazda, serdeczny przy­
jaciel.

Pogrzebem zajmują się: 
Casey Laskowski & Syn.
Telefon: 777-6300.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza i siostra 
moja, śp.

Violet Penckofer
(z domu Zator) 

(żona śp. Józefa) 
nagle pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona Sw. Sakramenta­
mi, dnia 12-go czerwca 1983 roku, 
o godzinie 2:45 po południu, w 
starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
od 2-ej po południu do 9-ej wie­
czorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 15-go czerwca, o godzinie 
8:45 rano, z zakładu pogrzebowe­
go, 7812 N. Milwaukee Ave., Niles, 
IL., do kościoła Sw. Genowefy 
(Msza Sw. o 9:30), a stamtąd 
na cmentarz Maryhill, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Michael (Valerie), Joseph (Le­
ona) i Stephanie (Norbert) Bolda, 
synowie, córka, synowe i zięć; 
9 wnucząt, 7 prawnucząt; Maria 
Mikosz, siostra; wraz z całą rodzi­
ną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Skaja-Terrace Funeral Home. 
Telefon: 966-7302.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, 
dziaduś i wuj nasz, śp.

Jan Matuszek
(mąż śp. Antoniny) 

pożegnał się z tym światem, opa­
trzony Sw. Sakramentami, dnia 
11-go czerwca 1983 roku, w star­
szym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
od 4-ej po południu do 9:30 wie­
czorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 15-go czerwca, o godzinie 
9:15 rano, z zakładu pogrzebowe­
go Belmont Funeral Home, pnr. 
7021 W. Belmont Ave., do kościo­
ła Sw. Jacka (Msza św. o 10-ej), 
a stamtąd na cmentarz Sw. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Josephine (Ted) Iwaniec, córka 
i zięć; Arthur, Albert i Alex, wnu­
ki; Teresa (Ted) Morawa, Mał­
gorzata (Jan) Skotnicki i Dana 
(Jan) Styrczyla, siostrzenice z mę­
żami; oraz kuzyni i kuzynki; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Belmont Funeral Home.
Telefon: 286-2500.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy ojciec 
i dziadek nasz, śp.

Stanisław Dąbrowski 
po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. 
Sakramentami, dnia 13-go czerw­
ca, 1983 roku, wieczorem, w śred­
nim wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
od godziny 6-ej do 9-ej wieczo­
rem, a jutro o 1-szej po południu 
do 9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 16-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowe­
go, pnr. 1850 N. Wood ul., do ko­
ścioła Najśw. Marii Panny Aniel­
skiej, a stamtąd na cmentarz Sw. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Josef (Kathleen), Stanley (Grace), 
Zygmunt (Christine) i Eugene 
(Diane), synowie i synowe; 9 wnu­
cząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Gogolinski-Trof  imuk.
Telefon: HU6-0258.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec mój i dziaduś nasz, 
śp.

Franciszek Staiec 
po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Sw. 
Sakramentami, dnia 12-go czerw­
ca 1983 roku, o godzinie 12:05 
o północy, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
od godziny 2-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w środę 
dnia 15-go czerwca, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzebowe­
go, pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., 
do kościoła SS. Młodzianków, a 
stamtąd na cmentarz Sw. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomym, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Agnieszka (z domu Witek), żona; 
Weronika, córka; Jan Pozniak, 
zięć; 5 wnucząt; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład pogrzebowy B. F. Malec 

i Synowie.
Telefon: 774-4100.

Wypady urządzane przez przeciw­
ników reżymu “Sandanista” z Hondu­
rasu na teren Nikaragui doprowa­
dziły do silnego napięcia stosunków 
między tymi dwoma krajami. Nikara­
gua jest pupilkiem Fidela Castro, 
Honduras współpracuje ze Stanami 
Zjednoczonymi. Sytuacja w Hondura­
sie jest również trudna. Władze spra­
wuje rząd cywilny wybrany w wybo­
rach, ale prez. Roberto Suazo Cordo­
va musi liczyć się z dowódcą wojsk 
gen. Gustavo Alvarez Martinez. Woj­
sko godzi się na utworzenie w Hondu­
rasie bazy, prowadzonej przez amery­
kańskie jednostki specjalne (zielone 
berety), gdzie będą przechodzili prze­
szkolenie Salwadorczycy walczący z 
z lewicowymi rebeliantami.

Opozycja grozi, że jeżeli sprawa ba­
zy nie zostanie przedłożona parlamen­
towi, jak nakazuje konstytucja, może 
dojść do poważnego kryzysu między 
rządem cywilnym i wojskiem. Do­
wódcy wojskowi twierdzą, że utworze­
nie bazy amerykańskiej dla wojsk sal­
wadorskich jest zgodne z traktatem 
między Hondurasem a Stanami Zje­
dnoczonymi podpisanym w 1954 r. 
Oficjalny komunikat o utworzeniu ba­
zy zda je się wskazywać, że rząd godzi 
się na otwarcie bazy i gdy będzie ona 
w trakcie organizacji przedłoży spra­
wę parlamentowi.

Papież
Złożył Gratulacje 

Biskupom Haitańskim
Rzym (NYT) — Papież Jan Paweł 

II oświadczył w przemówieniu wy­
głoszonym pod adresem 7 biskupów 
haitańskich, iż popiera ich wysiłki 
mające na celu obronę prawa człowie­
ka w tym kraju, który określany jest, 
jako najbiedniejszy na zachodniej pół­
kuli.

Biskupi haitańscy opublikowali w 
zeszłym miesiącu deklarację kładącą 
nacisk na przestrzeganie praw czło­
wieka. “Popieram wasze wysiłki — 
oświadczył Jan Paweł II — będąc je­
dnocześnie przekonanym, że jest to 
osiągnięcie, które będzie oznaczać 
rzeczywisty postęp dla narodu haitań- 
skiego.”

SANTO DOMINGO, SALWADOR — Żołnierze armii rządo­
wej patrolują autostradę transamerykańską 25 mil na wschód 
od stolicy kraju, San Salvador. (UPI)

Papież Nie Dokona 
w Polsce “Cudu”

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

witamy Papieża a nie władze. Zosta­
nie On powitany przez naród, który 
nie stracony ani ujarzmiony”

Słowa te mogłyby stanowić zachętę 
dla Polaków by sprawy te zostały po­
kazane światu w czasie powitania 
Papieża w Ojczyźnie.

W odróżnieniu od poprzedniej wizyty 
obecnie przybywający do Polski dzien­
nikarze zachodni, którzy uprzednio 
byli w Polsce w czasie pierwszej po­
dróży Ojca Świętego do Kraju—stwier­
dzają obecnie wyraźny brak dekoracji 
— które uprzednio w dużej ilości poja­
wiły się przed wizytą na ulicach pol­
skich miast.

Korespondenci zachodni piszą, że 
jest to wynikiem wyraźnej polityki 
władz, które nie chcą by wizyta Pa­
pieża w Polsce rozpaliła w społeczeń­
stwie polskim tego samego rodzaju 
odczucia, które po pierwszej wizycie 
Ojca Świętego doprowadziły do wiel­
kiego ruchu niepodległościowego i 
utworzenia “Solidarności?

Obawiając się nawrotów jakichkol­
wiek nastrojów kojarzących się z po­
przednią wizytą władze reżymowe 
zmieniły miejsce pierwszego spotka­
nia Papieża z rodakami w Polsce. 
Tym razem nie zezwolono by miało 
miało to miejsce na Placu Zwycię­
stwa w Warszawie w miejscu histo­
rycznym, na którym również w ostat­
nich miesiącach dochodziło do licz­
nych demonstracji patriotycznych. 
Jak często informowaliśmy tam właś­
nie — na Placu Zwycięstwa, ludność 
Warszawy układa codziennie krzyż ze 
świeżych kwiatów, który stale niszczo­
ny był następnie przez funkcjonariu­
szy bezpieki. Obecnie by raz na zaw­
sze zetrzeć patriotyczny charakter 
Placu Zwycięstwa władze reżymowe 
prowadzą w tym rejonie “roboty dro­
gowe”, będące pretekstem do ogro­
dzenia tego miejsca i skierowania 
ruchu ulicznego przez inne arterie.

Obecnie pierwsze publiczne spotka­
nie Papieża z Polakami nastąpi w ka­
tedrze św. Jana na Warszawskiej Sta­
rówce. Papież odprawi tam Mszę dla 
niezwykle ograniczonej, z konieczno­
ści liczby wiernych.

Pierwsze spotkanie z szerokimi rze­
szami społeczeństwa nastąpi dopiero 
następnie w piątek na Stadionie X- 
lecia, mieszczącym 100 tys. widzów.

W drugim dniu wizyty będzie miało 
również miejsce spotkanie w histo­
rycznych salach pałacu Wilanowskie­
go z przedstawicielami reżymu — z 
premierem Wojciechem Jaruzelskim 
i przewodniczącym Rady Ministrów 
Henrykiem Jabłońskim. Władze jak 
piszą zachodni korespondenci szcze­
gólnie liczą w tym wypadku na efekt 
propagandowy tego spotkania i to nie 
tylko w kraju, lecz także i zagranicą.

W poniedziałek w czasie konferencji 
prasowej zorganizowanej przed wizy­
tą papieską przewodniczący Komisji 
Planowania Janusz Obodowski wy­
raźnie w swojej wypowiedzi dał do 

Wizyta Premiera 
Australii

Washington (CST) — Premier Au­
stralii Bob Hawke oświadczył wczoraj 
w czasie ceremonii powitania w Bia­
łym Domu, że Australia pozostanie 
najbardziej “konstruktywnym” sprzy­
mierzeńcem Stanów Zjednoczonych.

Prez. Reagan zrewanżował się, 
mówiąc, że Australia jest “kluczo­
wym sprzymierzeńcem na którym 
można polegać”.

Premier Hawke, przywódca austra­
lijskich laburzystów, objął władzę po 
zwycięstwie w wyborach 5 marca. 
Tematem dyskusji między premie­
rem Australii i czynnikami amery­
kańskimi jest wymiana handlowa oraz 
pomoc dla Wietnamu, której sprzeci­
wiają się Stany Zjednoczone. To ostat­
nie zagadnienie wypłynęło po objęciu 
władzy przez premiera Hawke. 

zrozumienia, że władze reżymowe w 
Polsce zdecydowanie liczą, iż wizyta 
ta pomoże uzyskać zdecydowane ko­
rzyści materialne w postaci dalszego 
odroczenia spłaty długów. Obodowski 
oświadczył wprost, że reżym w PRL 
będzie w stanie spłacić $25 mid dłu­
gów zaciągniętych na Zachodzie do­
piero na początku przyszłego stulecia 
a i to pod warunkiem, że banki za­
chodnie przyznają Polsce bardziej do­
godne warunki spłaty. W zamian za to 
reżym oferuje zniesienie stanu wo­
jennego i “normalizację” oznacza­
jącą cichą lecz bezwzględną rozpra­
wę ze wszelkiego rodzaju wewnętrzną 
opozycją.

Efektu jaki wywrzeć może na Pola­
kach wizyta Papieże reżym obawia 
się do tego stopnia, iż nie zezwolono 
na przeprowadzenie transmisji tele­
wizyjnych ze spotkań i mszy cele­
browanych przez Papieża.

Telewizja w Polsce pokaże jedynie 
przylot Papieża do Polski oraz mszę 
odprawioną przez Ojca Świętego w 
klasztorze na Jasnej Górze i... odlot 
Papieża z powrotem do Rzymu.

Na domiar wszystkiego, nie zgo­
dzono się na prośbę Episkopatu o 
zapewnienie transportu do miejsc, w 
których odbywać się będą spotkania 
z Papieżem tak, że ci Polacy którzy 
będą chcieli go zobaczyć, zmuszeni 
będą udać się tam ... na własnych 
nogach.

Upały Na Środkowym 
Zachodzie i w Stanach 

Wschodnich
(UPI) — W ciągu poniedziałku na 

obszarze Środkowego Zachodu oraz 
niektórych częściach wschodniego re­
jonu kraju, panowały upały. Termo­
metr wskazywał w wielu miejscowo­
ściach 90 stopni. Nad obszarem Wiel­
kiej Równiny Prerii przeszły burze. 
W Nebrasce spadło w ciągu 15 minut 
ponad trzy cale deszczu.

Nad środkowym i północnem rejo­
nem Gór Skalistych, panuje zachmu­
rzenie i notowane są opady deszczu. 
Deszcze i burze przeszły także nad 
obszarem Florydy i Nowej Anglii.

W stanie Utah, gdzie temperatura 
dojść ma do wys. 70 stopni, nastąpi 
pewna ulga w panującej sytuacji — 
groźba usuwania się w dół zwalisk 
ziemi oraz spowodowanie powodzi, 
ulega zmniejszeniu. “Pozostałości” 
po topniejących śniegach — spowodo­
wały w ciągu weekendu zmycie mo­
stów na rzekach Uinta, Green River i 
Deep Creek.

W stanie Colorano, burzom towa­
rzyszyło gradobicie, porywiste wiatry 
oraz trąby powietrzne.

Temperaturę ponad 90 stopni zano­
towano w kilku dużych metropoliach 
miejskich: 91 stopni — w Chicago i 
Nowym Yorku; 93 — w Elmira, N.Y.

RauuntK w Paryżu
Paryż (NYT) — W ubiegłą sobotę 

w stolicy Francji trzech przestęp­
ców działających w przebraniu po­
licjantów uprowadziło sprzed stacji 
kolejowej samochód pancenrny słu­
żący do przewożenia pieniędzy.

Przebrani za policjantów przestęp­
cy oświadczyli siedzącemu w samo­
chodzie pancernym kierowcy, że nie­
właściwie zaparkował, a gdy ten 
otworzył drzwi by wyjaśnić sprawę 
został przez nich steroryzowany i 
zmuszony do pojechania z nimi do 
znajdującego się w pobliżu garażu, 
gdzie zrabowane zostało znajdujące 
się w tym czasie w samochodzie 
$80,000.

W ubiegłym miesiącu w ten sam 
sposób dwu gangsterów obrabowało 
w Paryżu samochód do przewożenia 
pieniędzy z $2.6 min. Aresztowano 
dwu podejrzanych o dokonanie tego ra­
bunku.

OBSZERNE informacje przeczy­
tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

Brak Odzieży 
i Obuwia Dla Dzieci

Puste półki w sklepach są nie tylko 
zmorą dorosłych obywateli PRL. 
Przed skutkami nieudolnych rządów 
nie udało się ochronić także dzieci. 
Specjalne przedsięwzięcia komunis­
tycznych władz miały zapewnić najm­
łodszym dostatek odzieży, butów, wy­
robów dziewiarskich i pończoszni­
czych. Skończyło się na obietnicach.

Produkcja artykułów dla dzieci w 
warunkach głośno reklamowanej re­
formy gospodarczej okazała się nie­
opłacalna dla przemysłu. Aby mali 
klienci zupełnie nie przegrali w kon­
kurencji z dorosłymi, których los 
zresztą i tak nie jest godny pozaz­
droszczenia — WRON wprowadziła 
tzw. programy operacyjne. Wytwórcy 
specjalizujący się w produkcji arty-; 
kułów dziecięcych otrzymali pierw­
szeństwo w zaopatrzeniu w niezbędne 
materiały. Odbyło się to oczywiście 
kosztem pełnoletnich konsumentów. 
Pomimo tych zabiegów lista braków 
nadal jest rozległa. Zaopatrzenie w 
obuwie dziecięce, wedle oficjalnych 
danych, wypadło podobno nieźle, plan 
zrealizowano, produkcja zamyka się 
liczbą 33.8 min par butów. Ze staty­
styki wynika, że wszystko gra. Obser­
wacje klientów nie potwierdzają jed­
nak tego optymizmu. Zaopatrzenie 
było bowiem pełne luk. Dawał się 
odczuć zwłaszcza niedostatek butów 
sportowych. Poza tym dostawy nie 
były dostosowane do potrzeb i w re­
zultacie w niektórych grupach wieko­
wych wystąpił ostry deficyt.

Z danych NIK wynika, że zapotrze­
bowanie na buty jesienno-zimowe dla 
dzieci, które dopiero zaczynały cho­
dzić, pokryte było w ub. roku jedynie 
w 4.4%. Brakowało również zimowych 
butów dla dziewcząt — potrzeby ich 
pokryto zaledwie w 54,1 proc. Instytut

Trwa Pościg 
Za Podejrzanym 
o Mord w Chino
Chino, Calif. (UPI) — W toczącym 

się śledztwie w sprawie okropnej 
zbrodni dokonanej na czterech osobach 
na rancho koło Chino nadal nie widać 
większego postępu. Głównym podej­
rzanym jest Kevin Cooper, osobnik o 
przeszłości kryminalnej, który zbiegł 
z więzienia stanowego w Chino o ma­
łym zabezpieczeniu na parę dni przed 
morderstwem. Jest on formalnie 
oskarżony przez prokuratora powiatu 
San Bernardino o morderstwo i usi­
łowanie morderstwa. Cooper lat 25 
jest zbiegiem ze szpitala dla umy­
słowo chorych w Pensylwanii, a ostat­
nio był oskarżony o włamania w Los 
Angeles. Podstawą do oskarżenia 
Coopera są znalezione dowody, że 
był on w samochodzie który został 
skradziony z domu zamordowanych. 
Samochód ten, porzucony na par­
kingu kościelnym w Long Beach, 
został znaleziony w sobotę.

William Hughes, ojciec chłopca za­
mordowanego razem z członkami ro­
dziny Ryenów, powiedział reporte­
rom, że mieszkańcy okolicy są za­
szokowani faktami ucieczek przestęp­
ców z więzienia w Chino przy całkowi­
tym braku ostrzeżeń dla ludności w 
tym rejonie.

Wzrosła Liczba 
Ofiar Katastrofy

Belgrad (NYT) — Liczba ofiar 
ubieglotygodniowej katastrofy, jaka 
wydarzyła się w kopalnii węgla ka­
miennego w południowej Serbii wzro­
sła obecnie do 21 osób.

W szpitalu zmarło na skutek popa­
rzeń i ran 6 obywateli jugosłowiań­
skich oraz inżynier zachodnioniemie- 
cki. Katastrofa spowodowana została 
eksplozją gazu ziemnego.

Matki i Dziecka zwrócił uwagę na 
skutki, jakie te niedostatki mogą spo­
wodować. Według oceny instytutu, 
sprawność fizyczna dzieci jest bardzo 
kiepska i trudności zaopatrzeniowe 
mogą doprowadzić do dalszego regre­
su. Tym bardziej, że niewystarczają­
ca jest też produkcja odżywek dla 
dzieci: brakuje mleka w proszku dla 
niemowląt. Nie wszystkie wyroby dla 
niemowląt są atestowane, co zagraża 
zdrowiu dzieci, pojawiło się bowiem 
sporo artykułów robionych z mate­
riałów szkodliwych dla najmłodszych.

O wiele bardziej optymistyczne niż 
rzeczywistość są plany na rok bieżący. 
Wynika z nich, że produkcja butów 
dla dzieci wzrośnie w porównaniu z 
rokiem ubiegłym o 10%, odzieży — o 
ponad 9%, wyrobów dziewiarskich — 
o 8.9%. Byłby to niewątpliwy postęp 
— twierdzi dziennikarz “Życia War­
szawy” — gdyby tegoroczne dostawy 
były już lepiej dopasowane do potrzeb. 
Czyli gdyby producenci nie robili te­
go, co dla nich wygodne, ale to, co 
potrzebne dzieciom.

Podobne pobożne życzenia formuło­
wane są w PRL od blisko czterdziestu 
lat. Mechanizmów ekonomicznych, 
które wpływałyby na rozwój produk­
cji jak nie było, tak nie ma. Apele, 
monity i sankcje administracyjne nie 
przynoszą rezultatów.

Strażnik 
Zastrzelił 

Kibica
Katania, Sycylia. (ST) — W czasie 

jednego z meczów piłki nożnej na 
miejscowym stadionie w Katanii do­
szło do śmiertelnego postrzelenia jed­
nego z kibiców przez członka służby 
porządkowej.

Okazało się, iż incydent, który spo­
wodował panikę wśród zgromadzo­
nych na stadionie 12 tysięcy ludzi 
został wywołany przez agresywnie 
zachowujących się kibiców, którzy 
zanieczyścili pobliski budynek apar- 
tamentowy, w którym mieszkał 54- 
letni Angelo Grasso — porządkowy 
ze stadionu wraz z rodziną.

Grasso zwrócił uwagę kibicom, po 
czym spotkał się z ich strony z drwi­
nami i wyzwiskami. Policja, która 
przesłuchiwała na miejscu świadków 
twierdzi, że został on również obrzu­
cony kamieniami.

W tym momencie Grasso dal się 
ponieść temperamentowi. Pobiegł do 
domu i wrócił na stadion z dubel­
tówką, z której następnie oddał w 
kierunku publiczności 9 strzałów za­
bijając jednego z kibiców na miejscu. 
W wyniku strzałów i paniki, która 
następnie wybuchła 19 osób odniosło 
obrażenia, w tym jedna osoba prze­
bywa w szpitalu w stanie ciężkim.

Grasso został następnie schwytany 
i obezwładniony przez włoską policję. 
Stanie on wkrótce przed sądem 
oskarżony o dokonanie morderstwa.

Mubarak 
Zakończył Wizytę 

w Rumunii
Wiedeń (NYT) — Prezydent Egiptu 

Hosni Mubarak zakończył w ubiegły 
piątek krótką wizytę w Rumunii, w 
czasie której przeprowadził on roz­
mowy z prezydentem kraju Nicolae 
Ceausescu.

Państwowa rumuńska agencja pra­
sowa doniosła, że rozmowy te kon­
centrowały się przede wszystkim na 
sprawach Bliskiego Wschodu.

W komunikacie końcowym przy­
wódcy obu krajów ponowili wezwanie 
w celu zwołania międzynarodowej 
konferencji dotyczącej spraw blisko­
wschodnich, w której udział wzięłyby 
wszystkie zainteresowane strony łącz­
nie z PLO.

NOWY KALENDARZ
Zwyczajem lat ubiegłych — wyszedł już z druku 

nowy KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1983. Wy­
dawnictwo to z każdym rokiem ulepsza swoją treść, 
dostosowując ją do bieżących potrzeb członków ZNP 
i całej Polonii w świecie.

Kalendarz Związkowy na rok 1983, posiada bogatą 
treść informacyjną i powieściową, przeplataną zdrowym 
humorem i ozdobioną licznymi ilustracjami. Posiada on 
szczególnie ważne informacje dla osób starających się 
o obywatelstwo amerykańskie.

Kalendarz Związkowy w cenie $6.75 z przesyłką 
>można zamawiać w Administracji Dziennika Związko­
wego. Zamówienia wraz z należnością w czekach lub 
money orderach należy kierować do:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave. 
Chicago, IL 60646

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMYNA C.O.D. NIE WYSYŁAMY
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Proces Konfederacji 
Polski Niepodległej

Pierwsza faza procesu przywódców 
Konfederacji Polski Niepodległej 
przeszła bez większego oddźwięku. 
Bez wątpienia stało się tak dlatego, 
że wszyscy pochłonięci byli wydarze­
niami stanu wojennego, a zwłaszcza 
próbą delegalizacji “Solidarności” 
przez Sejm PRL w dniu 8 październi­
ka ub. r. W tym samym dniu Sąd 
Warszawskiego Okręgu Wojskowego 
ogłosił wyrok skazujący Leszka Mo­
czulskiego na 7 lat więzienia, Ro­
mualda Szeremietjewa i Tadeusza 
Stańskiego na kary po 5 lat oraz Ta­
deusza Jandziszaka na 2 lata z zawie­
szeniem wykonania kary. Byli oni od 
dawna pozbawieni wolności, nie licząc 
krótkich przerw.

Wiadomości na temat procesu, a 
zwłaszcza jego drugiej części, nie były 
obszerne. Wiemy jednak, że oskarżeni 
nie przyznawali się do winy i doma­
gali uniewinnienia, akcentując swe 
prawo do przedstawienia poglądów 
politycznych innych niż oficjalne i 
kwestionując legalność władzy PZPR. 
Prokuratorzy natomiast usiłowali do­
wieść, że KPN zamierzała obalić ustrój 
silą i żądali wymierzenia kar w gra­
nicach górnego zagrożenia ustawowe­
go. Obecnie przedostała się z kraju 
kopia pisma procesowego Leszka Mo­
czulskiego do Sądu Najwyższego, któ­
re Izba Wojskowa rozpatrzy w naj­
bliższym czasie w postępowaniu re­
wizyjnym. Pismo rzuca nieco światła 
na przebieg i atmosferę rozprawy 
przed sądem wojskowym i da je okazję 
do przypomnienia tego ważnego pro­
cesu politycznego.

Rozpoczęty w czerwcu 1981 roku 
proces toczył się przed sądem woje­
wódzkim w Warszawie, a po wprowa­
dzeniu stanu wojennego — na zasadzie 
jakby specjalnie w tym celu pomyśla­
nych przepisów — przed sądem War­
szawskiego Okręgu Wojskowego od 
początku. Widocznie sąd wojewódzki 
brał pod uwagę tak żywą wówczas re­
akcję opinii publicznej i rozpoznał 
sprawę z zachowaniem przepisów po­
stępowania, skoro propaganda partyj­
na z furią atakowała przewlekłość 
procesu, umożliwienie oskarżonym 
odpowiadania z wolnej stopy, itp. 
Przed sądem wojskowym sytuacja 
uległa zupełnej zmianie. Z pisma L. 
Moczulskiego dowiadujemy się, że 
sąd ten niewiele dbał o procedurę 
kamą, uwzględniał natomiast postu­
laty zgłaszane na lamach różnych ga­
zet partyjnych. Gdy, na przykład, w 
“Notatniku Lektora” (piśmie dla ak­
tywu PZPR) ukazała się informacja, 
że sąd winien zaprzestać przesłuchi­
wania dalszych świadków i nie do­
puścić większości materiału, sąd 
WOW rychło zastosował się do tych 
pouczeń.

Szczególny rozdział stanowi protokół 
rozprawy. Roi się w nim od pominięć, 
przekręceń i przeinaczeń. Moczulski 
wymienił aż 21 rodzajów przeróżnych 
zniekształceń. W protokole brak pew­
nych oświadczeń oskarżonych, nie 
ma zapisów całych dni rozprawy, 
nagminnie zmieniano treść wypowie­
dzi przez dodanie informacji nieko­
rzystnych dla oskarżonych, nie wia­
domo skąd pochodzących, w ujemny 
dla oskarżonych sposób przekręcono 
wypowiedzi, itp. Konsekwencje tak 
sporządzonego protokołu są doniosłe, 
ponieważ właśnie protokół rozprawy 
jest podstawą orzeczenia sądu rewi­
zyjnego. Sąd ten nie przeprowadza w 
zasadzie postępowania dowodowego, 
wyrabiając sobie pogląd i wyrokując 
przede wszystkim w oparciu o akta 
srpawy. Przywódcy KPN Wielokrot­
nie i przez długi czas bezskutecznie 
domagali się od sądu wglądu do akt 
dla zapoznania się z nimi. Ogranicza­
jąc prawo do obrony, sąd WOW stwo­
rzył taką sytuację, że nie mieli oni 
sposobności podjęcia próby skorygo­
wania zapisów w protokole.

Dowiadujemy się także, że proces 
KPN toczył się od początku bez posta­
wienia oskarżonym wyraźnych — w 
rozumieniu prawa — zarzutów, tj. w 
ramach gdy tylko z przyczyn proce­
duralnych nie powinien mieć miejsca 
w ogóle. W toku całego prawie pro­
cesu oskarżeni musieli wypowiadać 
się na temat zarzutów przypuszczal­
nych, bo prokuratorzy zapewne ze 
względów taktycznych i za zgodą są­
du, sprecyzowali je dopiero pod koniec 
procesu, przedstawiając je zupełnie 
inaczej niż w akcie oskarżenia i rezyg­
nując z większości “materiału dowo­
dowego”. Nie przeszkadzało to w 
niczym propagandzie partyjnej, która 
na własną rękę sądziła KPN przy po­
mocy kłamstw, obelg i pomówień. Nie 
inaczej wygląda rozprawa z “Solidar­
nością”, “Komitetem Obrony Robot­
ników”, z całą opozycją polityczną. O 

KPN niejaki Reniak napisał paszkwi- 
lancką książkę, w której dokładnie 
opisał wyrok, który zapadł dopiero 
po kilku tygodniach od złożenia ma­
szynopisu książki w drukami. Pow- 
staje zasadnicze pytanie kto naprawdę 
wydał wyrok, czy na pewno sąd?

Moczulski o nic nie wnosi ani o nic 
nie prosi. Przedstawia fakty w imię 
dobra wymiaru sprawiedliwości, o 
którą obecnie trudno, jak o inne do­
bra, łącznie z materialnymi. Dotych­
czasowy przebieg procesu był farsą. 
Również dla przywódców “Solidarno­
ści” i czołowych działaczy KOR, ocze­
kujących właśnie na podobne procesy 
“o podjęcie prób zmierzających do 
obalenia ustroju siłą” jest złym prog­
nostykiem.

Dziennik Polski (Londyn)

Z Bocznej 
Trybuny Sportowej 

Pisze Zygmunt P. Bobin

MECZ PIŁKARSKI 
POLSKA - ARGENTYNA W TV

W środę, 15 czerwca q godz. 5:45 wie­
czorem w klubie sportowym Pampas, 
5252 W. Irving Park Rd., transmi­
towany będzie bezpośrednio rozgry­
wany mecz piłkarski pomiędzy Ar­
gentyną i Polską. Natomiast o godz. 
8:45 zobaczyć będzie można spotka­
nie piłkarskie pomiędzy Południową 
Koreą i Brazylią.

* * *
WISŁA W PUCHARZE LATA
W niedzielę, 5 czerwca zanotowano 

następujące wyniki:
Charrua — Tanners 1:0
United Serbs — Maroons 3:2
Wisła —Mayas 1:1
Winged Bull — San Juan 5:1
Pampas — C.H.D. 2:2
W meczu rezerw: Wisła — Mayas 

2:1.
♦ ♦ ♦

W meczu piłkarskim U.S. Open 
Cup drużyna St. Louis Busch wy­
grała z chicagoskim zespołem Natio­
nal Soccer League Croatans 3:2. Na 
tym skończyła się kariera zespołów 
Stanu Illinois w prestiżowych pucha­
rach. Najpierw Chicago Kickers prze­
grali w Milwaukee w Amateur Cup, 
obecnie drużyna Croatans w U.S. Open 
Cup z drużyną z St. Louis. Wisła mi­
mo remisu w ub. niedzielę, utrzyma­
ła pozycję lidera Red Section Major 
Division i automatycznie znalazła się 
w Pucharze Lata ’83, obok Winged 
Bull (lider Blue Section Major Div. 
(N.S.L.). Do tych drużyn dojdą ak­
tualni liderzy z następujących lig: 
Metro, CLASA, NASL i Young Sports­
men League. A więc przynajmniej 
na papierze najlepsze drużyny w tym 
sezonie w tej chwili.

Niewąpliwie “poszkodowane” mo­
gą być drużyny, które z różnych po­
wodów nie rozegrały wszystkich swo­
ich meczów przed dniem 5 czerwca. 
Niektóre drużyny mają poważne za­
ległości.

Przy sprawnym kierownictwie Wi­
sły, zespół polski ma tylko jeden za­
legły mecz, ale w okresie do 5 czerw­
ca zgromadził dość punktów na 
awans do Pucharu Lata.

Dla uzyskania parzystej ilości dru­
żyn — możliwe jest “danie” do Pu­
charu Lata drużyny o wyróżniają­
cych się wynikach. Jednak o tym za­
decyduje Ill. Soccer Ass’n. Tą dru­
żyną najprawdopodobniej będzie ju­
gosłowiański zespół United Serbs z 
National Soccer League.

Turniej ten tym się różni od wszyst­
kich innych, że za 1-sze i 2-gie miej­
sce będą premie finansowe!!!

Do Osób Ogłaszających Się 
w “Dzienniku Związkowym” 

Prosimy Sprawdzajcie Swoje Ogłoszenia
Chcielibyćmy sprawdzać każde ogłoszenie by się 

upewnić, że zostało ono wydrukowane zgodnie z 
Waszym życzeniem. Niestety, w tak szybkiej i 
rozległej operacji jaką prowadzimy, jest to nie­
możliwe do zrealizowania!

Jeśli więc znajdziecie jakiś błąd w Waszym ogło­
szeniu — należy koniecznie powiadomić nas w pierw­
szym dniu ujawnionego błędu! Zrobimy wtedy ko­
rektę tak szybko jak tylko to będzie możliwe 
w rozkładzie pracy drukarskiej.

Musimy jednak z przykrością uprzedzić, że jeśli 
błąd drukarski w ogłoszeniu nie zostanie przez Was 
zauważony w pierwszym dniu i będzie kontynuo­
wany w dalszych wydaniach pisma, wtedy to 
będzie Wasza własna odpowiedzialność!. . ■

Ustalamy zatem następującą zasadę: Nasze Wy­
dawnictwo nie będzie zobowiązane za jakiekolwiek 
błędy drukarskie ponosić większych kosztów, niż 
koszt za pierwszy dzień druku ogłoszenia. Ponadto 
poprawienie błędów drukarskich będzie ograni­
czone tylko do tej części ogłoszenia, w której błąd 
się pojawił. Za treść ogłoszeń wydawnictwo nie 
ponosi odpowiedzialności!

W przypadku nieumieszczenia ogłoszenia w usta­
lonym dniu, ogłoszenie takie będzie miało pierw­
szeństwo do umieszczenia go w czasie ponownie 
wybranym przez Iklienta — i tylko tyle razy, ile 
zostało ustalone w pierwotnym zamówieniu. Żadne 
inne wymagania klienta w związku z takim ogło­
szeniem, NIE MOGĄ BYC UWZGLĘDNIONE!

Klient natomiast ma prawo wycofać takie ogło­
szenie i otrzyma zwrot wpłaconej sumy — bądź 
też zamówić inne ogłoszenie na ponownie ustalonych 
warunkach.

Z reklamacją proszę się zwracać do DZIAŁU 
OGŁOSZEŃ DZWONIAĆ: 286-0141.

Administracja Dziennika Związkowego

WASHINGTON — 8 czerwca prezydent Reagan przyjął w
Białym Domu ministra spraw zagranicznych Libanu, Elie 
Salema. (UPI)

Brak Środków
Ochrony Roślin

Polskę nawiedziła plaga stonki 
ziemniaczanej. Pojawiła się ona, jak 
podaje prasa krajowa — wcześniej niż 
zazwyczaj i w znacznie większej ilo­
ści.

Na razie przemysł chemiczny przy­
gotował środki wystarczające do je­
dnokrotnego opryskania pól ziemnia­
czanych. Podjęto też decyzję o impor­
cie gotowych preparatów stonkobój- 
czych. Mają one wystarczyć na po­
wtórne opryskanie połowy powierz­
chni uprawy ziemniaków.

Władze PRL ogłosiły wielki alarm 
antystonkowy. Naprawdę groźne sta­
ną się dopiero larwy, które wylęgną 
się z jaj złożonych przez Chrząszcze.

Chrząszcze, zjadające ziemniaki i 
pomidory, najłatwiej jest zniszczyć — 
wedle wskazań krajowych ekspertów 
— obierając ziemniaczane pola ręcz­
nie.

Także działkowicze podnieśli hałas o 
środki ochrony roślin, gdyż stonka 
żre im pomidory. Preparaty stonko- 
bójcze są trujące, długo działają na 
działki, więc się nie nadają; stonkę 
trzeba zbierać!

Istnieje też patent na mechaniczne 
urządzenia do zwalczania stonki. Jest 
to rodzaj stonkowego odkurzacza. Pa­
tent jest, urządzenia jednak nie ma.

Niegdyś głośno było też o urządze­
niu do plazmowego zmywania stonki 
z ziemniaków. Nie podjęto jednak do­
tąd produkcji. W rolniczych czaso­
pismach od czasu do czasu można 
przeczytać o chłopskich wynalazkach, 
o maszynach niszczących stonkę. Po­
mysłów jest wiele, często oryginal­
nych i skutecznych; nieskuteczne na­
tomiast pozostały apele o wyprodu­
kowanie tych urządzeń.

Alarm podniesiono z powodu stonki, 
ale jesień, zima i wiosna okazały się 
łaskawe nie tylko dla tego szkodnika. 
Na polach buraczanych pojawiły się 
mszyce, zwalczać trzeba było szkod­
niki, które żerowały na rzepaku; 
ochronić trzeba pola warzywne. Wal­
ka jest jednak utrudniona, ponieważ 
brakuje chemikaliów.

Na polach toczy się bój ze szkodni­
kami, natomiast na łąkach trwa 
pierwszy pokos. Sianokosy mają być 
przeprowadzone na ok. 2.5 min hekta­
rów łąk. Pogoda jest na razie bardzo 
dobra. Trawa wyrosła okazale, więc 
trzeba się spieszyć, by zebrać równie 
dobre siano. Dotychczas trawy sko­
szono na około jednej piątej powierz­
chni przeznaczonej do zbioru. Słońce 
dobrze suszy, ale meteorologowie za-
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powiadają ochłodzenie i zwiększenie 
opadów.

Dużo pracy mają rolnicy, którzy 
zasiali buraki cukrowe. Uprawia się 
je na blisko 500 tys. hektarów pól, 
czyli powierzchni nieco większej — 
jak wskazują oficjalne dane — niż 
przed rokiem. Teraz najważniejsza 
praca na roli to przerwanie buraków 
po wzejściu nasion.

Pomoc Domowa
GOSPODYNI 

Z ZAMIESZKANIEM 
Do opieki nad dzieckiem. Własny pokój 
z prywatną łazienką i telewizorem. 
$125 tygodniowo. 5 dni w tygodnio. 
Musi lubieć zwirzęta.

Okolica Golf Mili 
827-8237 

Telefonując proszę mówić po angielsku. 
GOSPODYNI domowa z zamieszka- 

niem. TeL: 272-1871._______________
LIVE-IN housekeeper. North Chicago 
suburbs. 2 girls 9 & 6 year old. 
Salary negotiable. Must speak English. 
675-6035 after 6 p.m.

X Praca Żeńska
EXPERIENCED OR WILL TRAIN 

Fluent English/Polish speaking coun­
selor to work Tuesday through Satur­
day at Women’s Medical center. Ex­
cellent benefits and salary.
Send resume or filled-out application 
tO:

ALBANY WOMEN’S 
MEDICAL CENTER 

5088 N, Elston, Chicago, IL. 60630 
POTRZEBNA doświadczona krawco­
wa do szycia na 2 igłowych i “over- 
lock" maszynach.........TeL: 663-3875.

it Praca
JANITORIAL SUPERVISORE 

Must have at least 3 yeaers experience 
in maintenance supervision. Read, 
write and speak English fluently. 

Apply in person 
3-4 PM 

Monday trhru Friday 
________ 634 N. ORLEANS_________ 

JANITORIAL SUPERVISOR 
Must have at least 3 years experience 
wk, Downtown area. Must speak Eng­
lish & Polish.

Call 666-3541
E.O.E.__________________________________ C-641

POTRZEBNE kobiety do firmy 
sprzątającej domy. ... TeL: 679-0021. 
POTRZEBNY krawiec-kuśnierz. — 
583-3508, od 9 do 4._________________

ATRAKCYJNE ZAJĘCIE 
NA PART-TIME 

Pomocna znajomość języka angiel­
skiego. Dzwonić we wtorek po 5:00 ppł. 

247-2859
PRACA NA PART TIME 

W domu w godzinach zależnych od 
ciebie. Pomocna znajomość języka 
angielskiego.
Po informacje dzwonić w niedzielę. 
___________ 227-1402-03____________

JANITORIAL 
SERVICE

Looking for inspector for early mor­
ning hours. Full time or part time. 
_________ 981-1239___________  

POMOC DO KUCHNI 
Minimalna znajomość angielskiego 
pomocna, lecz niek. Zgłaszać się 
osobiście:

Beverly Country Club 
8700 S. Western

POTRZEBNY 
DOŚWIADCZONY “JANITOR” 
Do sprzątania pomieszczeń handlo­
wych i przemysłowych.
Zgłaszać Się Osobiście od 3:30-5 Ppł. 

Od Poniedziałku do Piątku 
634 N. ORLEANS • 2 Piętro

★ Praca

Part-Time
Sprzątanie sklepów wcześnie rano! 
Praca: 7 dni w tygodniu. Zgłaszać się 
osobiście w poniedziałki i wtorki 9—1.

2855 N. DRAKE
OSOBA w średnim wieku potrzebna 
do pracy w motelu, w Wisconsin Dells. 
Tel.: 299-0205.

ELECTRICIAN
Alden Press, a nationally recognized 
commercial printer, has an immedi­
ate opening for a second shift electri­
cian. The candidate we seek will have 
a minimum of 5 years in pressroom 
experience on high-speed web offset 
presses and auxiliary equipment, and 
be willing to work considerable 
amounts of overtime.

We offer an excellent salary and lib­
eral company benefits. To explor the 
opportunity, please apply in person 
between the hours of 8:30 a.m. and 
4:30 p.m. or call:

MR. PEASE

640-6000

ALDEN PRESS
2000 Arthur Ave.

Elk Grove Village, IL 60007
Equal Opportunity Employer M/F

•ir Praca Męska
MASZYNIŚCI

Potrzebni na pełen etat. Do operowa­
nia na tokarce, frezarce i poziomo­
wym automacie prętowowym. Muszą 
być doświadczeni.

Prószę pytać o Mr. Cody 
766-0078-9_____

Potrzebni Mechanicy 
Samochodowi

Wysokie wynagrodzenie. Świadczenia. 
Język angielski nie jest wymagany.

Irene’s Employment Agency 
6201 W. Touhy 
TeL: 631-8878  

ELECTRO 
MECHANIC 

Must speak English 
Good pay and fringe benefits.

___________766-7770___________
POTRZEBNI pracownicy do kontrak- 
tora przy alunium siding. 583-5507.

POTRZEBNI mężczyzn do instalacji 
dachów. Tel. 299-8607 od 8 wiecz — 10 
wiecz lub zostawić -wiadomość na 
taśmie.

it Domy
PRZEZ WŁAŚCICIELA

2 piętrowy, 4 mieszkaniowy dom. 2 
mieszkania — po 2 sypialnie, 1 z 1 sy­
pialnia. Luksusowe mieszkanie wła­
ściciela na 2-gim piętrze ma 4 sypial­
nie, 3 pełne łazienki. 2 kuchnie, bar z 
bieżącą wodą. Windę. Oddzielne ogrze­
wania, murowany garaż na 2% auta. 
Nieskazitelny 60 x 135 stop parcela. 
Dochód ponad $1000 miesięcznie. 
Proszę dzwonić po godz. 6 wieczorem 

458-6334
Mówimy po polsku

DES PLAINES - BY OWNER
All brk. raised ranch. 3 bdrms, 2 baths 
fully carpeted, 2% c. gar. Full fin. 
bsmt with kit. & wet bar. c/a. Many 
extras. $90,000.
APPT. ONLY______ •______ 827-4217

PRZEZ WŁAŚCICIELA
7 pokojowy dom. W> łazienki. Blisko 
kościoła Sw. Turybiusza. Proszę tele­
fonować w języku ang.

581-4123
OKAZJA! 

WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE 
HARLEM I TOUHY 

8-letni, murowany, 2-6ki i 4-pokojowy 
“garden apt.” Centralne ogrzewanie i 
ochładzanie. Garaż na 2 auta. Musi 
być sprzedany natychmiast, z powodu 
wyjazdu. Złóżcie ofertę.
___________TeL 588-1522___________  
PRZEZ WŁAŚCICIELA piętrowy 
dom. Wykończony basement. Muro­
wany garaż na 2 auta. 52 S. Whipple. 
..........................925-9875..........................  
MUROWANY, 2 rodzinny dom na 
Jackowie___________ TeL: 583-5424.

2 RODZINNY
Wykończony basement. Garaż na 2 
auta. Wiele dodatków. Blisko szkół, 
sklepów i transportacji. Parafię św. 
Brunona i św. Ryszarda.
_________ 890-9106_________  

WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE
Blisko parafii Sw. Brunona i Ryszarda. 
Śliczny, murowany dom. Wspaniale 
utrzymany. 4 pokoje, 2 sypialnie. Peł­
ny basement i poddasze.

523-0618

★ Naprawa TV
JAPRAWA telewizorów kolorowych, 
biało-czarnych. Gwarancja. 736-5605.

it Kontraktorzy 

TachT^fugowaniT 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy —Polska Firma
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Wlaśc.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

NISKIE CENY—40% ZNIŻKI! 
Wszelkie Roboty Kontraktorskie

• Rynny • Okapówki itp. • Sidingi • 
Fugowanie Dachy • Garaże • Werandy 
Fachowo z Gwarancja • Ubeznieczonv

Pod Bondem
TeL: 286-7080 albo 777-3068

★ Malowanie
MALOWANIE, tapetowanie, przebu­
dowy, naprawy. Solidnie i tanio. 
TeL 342-0958.______________________

MALUJE wewnątrz i zewnątrz. Ubez- 
pieczony....................................286-0864.

it Usługi
TANIO wykonujemy wszystkie napra- 
wy przy samochodach.......... 622-0594.

★ Rozmaite
Czy Płacicie Państwo Za Dużo 
!Za Ubezpieczenie Samochodu?
Dowiedźcie się — zadzwońcie do Bo­
żeny aby porównać ceny.

TeL: 529-8550 
• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
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it Zguby
ZGUBIONO paszport na nazwisko 
Małgorzata Ewa Gac. . TeL 774-4830.

★ AUTO

VOLKSWAGEN
Mówimy po polsku. Northwest V.W. 
ma przyjemność przedstawić nowego 
sprzedawcę Józefa Olechnowicza. 
Dzwoń do Józefa: 631-4000 w sprawie 
Twoich zapotrzebowań na nowe i uży­
wane auta. NORTHWEST V.W.
631-4000 Otwarty w niedzielę

’77 FORD MUSTANG. Stan idealny. 
TeL 925-3054 od 3 — 8 wieczór.

★ Interesy

“Hot Dog Stand” 
Na Sprzedaż

TeL: 685-8875 ___
NOWY SKLEP

DO WYNAJĘCIA
od zaraz.

3051N. Milwaukee 227-2800
SPRZEDAM warsztat krawiecko-ku- 
śnierski z pełnym wyposażeniem. 
583-3508, od 9-4.

it MEBLE
SPRZEDAM komplet mebli do sy- 
pialni....................................... 625-2397,

it Do Wynajęcia
STUDIO - KAWALERKA 

światło, ogrzewanie, gaz, piec i lo­
dówka włączone. 3244 N. Pułaski.

283-0230
w godz. od 12 do 3 i od 6 do 8. 

CENTRAL PARK - Lawrence. 3M- 
pokoi, el.: 237-8153, 267-8893 po 5:30 
PPł-______________________________

4-KA - IRVING-PULASKI
Z 1 sypialnią. Lokatorzy ogrzewają. 
Zniżka dla emerytów. Bez pieca i 
lodówki.

Dzwonić w języku angielskim. 
_____________823-2436 ___________  
4-ka. ELSTON - LAWRENCE. Piec, 
lodówka, dywany. 286-7463 po 3-ciej i 
weekendy._______________________
BELMONT - PULASKI. Large 
room studio apt. $250. Call John 
____________ 465-6480__________ 
4 POKOJE, 2 sypialnie, umeblowa­
ne. Harlem-Diversey. 948-7046 lub 
637-7134. «______________________

DO WYNAJĘCIA ŁADNE 
CZYSTE MIESZKANIA

Z dywanami, świeżo odmalowane i 
odnowione, pnr. 2531-2533 W. Walton 
ulica.

TeL 633-2714

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW
DEADLINE FOR WEEK-END EDITION

IS WEDNESDAY 4 P.M.
$ MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS <
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With 
POLISH DAILY ZGODA ’

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

> Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z
’ DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM
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Komitety Legislatury Stanowej 
Akceptują Nowe Rozporządzenia
Komitet wykonawczy Izby Legisla­

tury stanowej wydal na swoim ostat­
nim posiedzeniu rozporządzenie, któ­
re wzywa do ratyfikacji nowej po­
prawki przepisów federalnych, która 
dałaby stolicy kraju oficjalną repre­
zentację w Kongresie Stanów Zjedno­
czonych.

Propozycja, która wymaga po­
prawki w Konstytucji przewiduje, że 
750,000 mieszkańców Washington, D.C. 
otrzymałoby własnego kongresmena 
oraz dwóch senatorów. Obecnie mia­
sto ma tylko jednego reprezentanta 
w Izbie, który pozbawiony jest pra­
wa głosu.

Jak dotąd poprawka została przy­
jęta przez ciała legislacyjne w 13 
stanach, aby jednak nabrała mocy 
prawnej, przepisy wymagają, by za­
akceptowało ją 38 stanów, przy czym 
musi to nastąpić przed sierpniem 
1985 roku.

W kręgach Legislatury stanowej 
powszechnie wyraża się przypuszcze­
nie, że wkrótce nastąpi wakans na 
stanowisku przewodniczącego komi­
tetu transportu w Senacie Illinois, 
które obecnie piastuje demokrata z 
Chicago, Charles Chew.

Jest on jednym z najpoważniejszych 
kandydatów do objęcia po Haroldzie 
Washingtonie miejsca w Izbie Repre­
zentantów i choć ostateczna decyzja 
w tej sprawie zapadnie dopiero w wy­
niku wyborów. Chew jest już w Le­

gislatorze tytułowany kongresmenem.
Izbowy komitet do spraw szkolnic­

twa wyższego w Legislaturze Illinois 
przyjął w ubiegłym tygodniu propo­
zycję, która zyskała już wcześniej 
akceptację członków Senatu stano­
wego.

Mówi ona, że osoby w wieku po­
borowym, które nie wywiązały się 
z obowiązku rejestracji do służby 
wojskowej nie będą upoważnione do 
korzystania ze stypendiów, które po­
chodzą z kasy stanowej. Niektórzy 
członkowie komitetu wyrazili jednak 
zastrzeżenie, że jeśli przepis ten na- 
bierze mocy prawnej, będzie stano­
wił dyskryminację w odniesieniu do 
studentów kolegiów.

Komitet prawniczy Senatu stano­
wego zatwierdził propozycje, która 
zezwala aby nieuleczalnie chore oso­
by były upoważnione do podejmowa­
nie decyzji o odłączaniu ich od apa­
ratury medycznej, podtrzymującej 
główne funkcje życiowe.

Zanim to nastąpi wymagana jest 
jednoznaczna decyzja przynajmniej 
2 lekarzy, którzy stwierdzą, że życie 
pacjenta jest nie do uratowania. 
Przepis zaznacza wyraźnie, że po­
dobnych wypadków nie można prze­
nosić na niezależne od woli chorego 
akty laski czy miłosierdzia wobec 
jego osoby, które mają polegać na 
jego uśmierceniu.

Latynosi Pogrążeni w Żałobie 
Po Zamordowaniu Rudy Lozano
Specjalne Nagrody Mają Pomóc w Śledztwie

Dzielnica Pilsen jest pogrążona w 
żałobie z powodu śmierci przywódcy 
latynoskiego Rudy Lozano. W wysta­
wach sklepowych widnieją fotografie 
Lozano z napisem “Un hi jo del Pu­
eblo” — syn nas wszystkich.

Lozano, 31, był członkiem grupy 
przekazania władzy mayorowi Wash- 
shingtonowi. Był też organizatorem 
związków zawodowych i przywódcą 
środowiska latynoskiego. Został za­
strzelony w kuchni swojego domu przy 
4035 W. 25th St. Policja poszukuje 
sprawcy, określonego przez świad­
ków, jako mężczyznę latynoskiego po­
chodzenia około 20 lat, ubranego w 
niebieską koszulę, dżinsy i czapeczkę 
baseballową.

Według przypuszczeń osobnik ten 

W niedzielę miała miejsce demon­
stracja przed Farragut Highs School, 
gdzie członkowie Latinos United 
(Latynosi Zjednoczeni) rozdawali bia­
łe opaski z napisem “Ku pamięci 
Rudy Lozano”. W poniedziałek odbył 
się marsz żałobny przez dzielnice 
Little Village i Pilsen. Po marszu 
odbyła się Msza w kościele St. Pius 
przy 1909 S. Ashland Ave.

W międzyczasie policja z dystryktu 
Harrison poszukue sprawcy śmierci 
Lozano. Sześciu detektywów zostało 
przydzielonych do rozwiązania tej 
sprawy. Oprócz tego nagroda w wy­
sokości 10,000 dolarów została ofia­
rowania przez Hiszpańską Federację 
przy Illinois Chamber of Commerce.

CHICAGO — Obok nowoczesnego wieżowca wznosi się hi­
storyczny budynek Water Tower. (UPI)

O

Otwarcie Wystawy 
w Budynku Water Tower

W piątek, 17-go czerwca nastąpi 
otwarcie wystawy pod tytułem “Here’s 
Chicago” w Water Tower, przy rogu 
ulic Michigan i Chicago. Water Tower 
jest jednym z niewielu budynków 
ocalałych po wielkim pożarze, który 
zniszczył Chicago w 1871 roku.

Fundamenty budynku były położo­
ne w 1867 roku, a cala budowla 
ukończona dwa lata później. Do dnia 
dzisiejszego mieści w sobie stację 
pomp, która obsługuje ponad 400-ta 
tysięcy mieszkańców.

“Here’s Chicago” jest wystawą 
stałą i pozwoli po raz pierwszy od 
50-ciu lat na dostęp do wnętrz budo­
wli, włącznie ze stacją pomp. We

wnętrzach tej budowli skonstruo­
wano duże sale projekcyjne.

W jednej z nich 63 przeźroczy 
wraz z muzyką skomponowaną spe­
cjalnie na tę okazję, przedstawiają 
panoramę miasta, składającą się z 
poszczególnych dziedzin. Obydwie sa­
le mogą pomieścić 200 osób. Ekspo­
naty podarowane przez Chicagoskie 
Towarzystwo Historyczne oraz tura 
działającej stacji pomp uzupełniają 
tę wystawę.

Organizatorzy wystawy spodziewa­
ją się, że wystawę zwiedzi rocznie 
około półtora miliona osób. Wystawa 
otwarta będzie codziennie od 10 ra­
no do 12 w nocy.

Konferencja Mayorów Miast 
Amerykańskich w Denver 

Szerokie Poparcie Dla 
Walki Politycznej Washingtona

dostał się do domu Lozano pod pre­
tekstem skorzystania z łazienki. Będąc 
w środku wystrzelił do Lozano trzy 
razy. Dwa strzały w klatkę piersiową 
a jeden w głowę.

Osoby, które posiadają na ten temat 
jakiekolwiek informacje, proszone są 
o kontakt telefoniczny z policją (w ję- 
zyjku angielskim), pod numerem: 
774-8251.

Illinois Traci Na Wyrównaniach 
z Tytułu Podatków Federalnych

Illinois jest jednym z 20-tu stanów 
które płacą więcej w podatkach na 
zasiłek federalny, niż od niego odbie­
rają. Za każdy dolar wpływający do 
stanowej kasy i władz lokalnych, 
włącznie z Chicago, podatnicy Illi­
nois wpłacają do rządu federalnego 
w postaci podatków — $1.21. Dane te 
pochodzą od Fundacji Podatkowej, 
organizacji mającej swoją siedzibę 
w Washington, D.C.

Mimo tego, Illinois jest ciągle w

Głodni Chicagowianie
W poniedziałek w Chicago odbyła 

się konferencja Archidiecezjalnej Ra­
dy Kobiet Katolickich, która zajmuje 
się rozdziałem żywności pomiędzy 
najbiedniejszych. Uczestniczki konfe­
rencji podkreśliły, że w mieście nadal 
znajduje się wielu ubogich i głodnych, 
których sytuacja życiowa zmusza do 
korzystania z pomocy organizacji do­
broczynnych.

Statystyki wykazują, że w ubiegłym 
roku niedożywieni skorzystali w mie­
ści z 4 min funtów bezpłatnej żyw­
ności, rozdzielanej przez 350 instytucji 
charytatywnych. 

lepszej sytuacji niż inne stany, które 
wpłacają więcej niż otrzymują od 
od rządu federalnego. Dla przykładu 
Texas wpłaca $1.59 za każdego dolara, 
którego otrzymuje od rządu federal­
nego.

Stany, które wygrały najwięcej w 
tej podatkowej ruletce, to Vermont i 
Mississippi, które zapłaciły tylko 
57 centów za każdego dolara otrzy­
manego od rządu federalnego w po­
staci zapomogi.

W ubiegłym roku zasiłek federalny 
na cale Stany Zjednoczone zamknął 
się sumą 85.5 miliarda dolarów. Z tego 
stan Illinois otrzymał około 4.1 mi­
liarda dolarów. W tym samym czasie 
podatnicy Illinois wpłacili sumę się­
gającą 5 miliardów dolarów.

Dane te nie uwzględniają pienię­
dzy wypłaconych bezpośrednio kon- 
traktorom w ramach projektów fede­
ralnych poświęconych na przykład 
obronie.

Na marginesie, stan New York płaci 
tylko 75 centów za każdego dolara, 
którego otrzymuje, a nasz sąsiedni 
stan Wisconsin tylko 85 centów.

PROVIDENCE, R.I. — Jacqueline Onassis z synem Johnem 
Kennedym Jr. opuszcza kaplicę uniwersytecką po uroczy­
stości wręczenia mu dyplomu szkoły wyższej z dziedziny 
historii. (UPI)

Denver (UPI) — W czasie odbywa­
jącej się w Denver konferencji mayo­
rów miast amerykańskich, uczestnicy 
zjazdu zatwierdzili rezolucję, wzy­
wającą rząd federalny do zaniecha­
nia planowanej na lipiec obniżki po­
datku — przy jednoczesnym wy­
asygnowaniu większej ilości pienię­
dzy na rzecz miast, kosztem ukró­
cenia wydatków na zbrojenia.

Projekt rezolucji zrodził się w ko­
mitecie rezolucji zjazdu i będzie roz­
patrywany w środę przez plenum kon­
ferencji. Mayorzy wywodzący się z 
partii republikańskiej, starali się wy­
eliminować z rezolucji punkt mówią­
cy o zlikwidowaniu planowanej na 
lipiec obniżki podatku dochodowego. 
Rezolucja nosi nazwę “National Prio­
rities” i przypuszczalnie zostanie 
uchawlona na forum zjazdu.

Inne, uchwalone w niedzielę rezo­
lucje, nawołują Kongres do przyzna­
nia bilionów dolarów na rzecz na­
prawy walących się w miastach ame­
rykańskich mostów oraz naprawę 
dróg.

Mayor miasta Norfolk, Va., Vincent 

Przeciwni Cięciom Funduszy 
Na Szkolnictwo

Związek do spraw edukacji w stanie 
Illinois przeprowadził ankietę pomię­
dzy 55,000 nauczycieli, głównie ze szkół 
poza Chicago, na temat ich opinii 
w sprawie dalszych cięć funduszy 
na szkolnictwo.

Ankieta wykazała, że 89% nauczy­
cieli uważa, że dalsze ograniczenia 
stanowej pomocy finansowej na po­
trzeby oświatowe odbiją się w sposób 
wyraźny na poziomie szkolnictwa, 
natomiast 59% nauczycieli stwier­
dziło, że pracują obecnie w dużo gor­
szych warunkach, niż parę lat temu.

O Bezpieczeństwo 
Uczniów

Dystrykt szkolny nr. 23 w Prospect 
Heights może wydać sumę wahającą 
się od $56,000 do $170,000 na usunięcie 
z budynków szkolnych azbestu, który 
powoduje zanieczyszczanie natural­
nego środowiska.

Szczegóły akcji omówione zostaną 
podczas spotkania z przedstawicie­
lami federalnej Agencji Ochrony 
Środowiska, które przewidziane jest 
na 21 czerwca.

J. Thomas, który był jednym z auto­
rów rezolucji na temat przyznania 
pomocy federalnej dla miast, oświad­
czył, że chodzi tu o zapewnienie mia­
stom pomocy federalnej w wys. $5 bi­
lionów rocznie. Thomas wystąpił z 
propozycją zapewnienia “szeroko” 
pojmowanej pomocy federalnej na 
szczeblu lokalnym.

Projekt przyznania miastom pomo­
cy federalnej w wys. $5 bilionów rocz­
nie wiąże się ściśle — jak oświadczył 
Thomas — z rozważanym przez Kon­
gres zakrojonym na 10 lat progra­
mem pomocy, opiewającym na sumę 
$50 bilionów. Łącznie komitet roz­
waży około 40 rezolucji.

Uczestnicy konferencji wiele miej­
sca poświęcili sprawom walki poli­
tycznej, jaka toczy się w łonie Rady 
Miejskiej w Chicago. Mayor Washing­
ton zdobył w tym zakresie szerokie 
poparcie dla swoich poczynań, przy 
czym jego główny poplecznik, mu­
rzyński mayor Gary, Richard Hatcher 
podkreślił, że to co dzieje się we 
władzach Chicago jest odbiciem chao­
su politycznego w skali ogólnokra­
jowej.

Wielu mayorów podkreśliło również, 
że konflikt w Radzie Miejskiej w Chi- 
cato odczytywany jest przez więk­
szość obywateli, mieszkających poza 
stanem Illinois, jako walka o władzę 
na podłożu rasowym.

W poniedziałek uczestnicy konfe­
rencji zwrócili swoją uwagę na “głód 
na ulicach naszych miast”. Wstyd 
i hańba głodu są widoczne w każ­
dym z naszych miast — powiedział 
mayor Washingtona, Marion Berry 
Jr.

Mayor Detroit Coleman Young, pre­
zes tej konferencji, stwierdził, że “to 
co się dzieje w Detroit i innych 
miastach jest rezultatem katastrofal­
nej polityki ekonomicznej rządu.

Wypowiedzi te są kontrastem do 
wypowiedzi prezydenta Reagana, któ­
ry w depeszy wysłanej na konferen­
cję stwierdził “sytuacja ekonomicz­
na kraju polepsza się . . . Mamy 
powody patrzeć na przyszłość z op­
tymizmem”.

Głównym mówcą wtorkowej deba­
ty miał być inayor Washington, któ­
ry jednak zrezygnował z przyjazdu 
do Denver. Postanowił natomiast spo­
tkać się ze stanową Legislaturą i 
omówić z prawodawcami potrzebę 
zwiększenia stanowych podatków.

Statystyki Przestępstw 
Kryminalnych w Chicago 

W Okresie 28 Kwietnia — 25 Maja
Wiosną bieżącego roku władze po­

licyjne Chicago zostały ostro zaata­
kowane przez lokalne środki maso­
wego przekazu za prowadzenie sta­
tystyk kryminalnych w sposób nie­
zgodny ze stanem faktycznym. W 
rezultacie opinia publiczna dowiady­
wała się o stosunkowo niewielkiej 
liczbie przestępstw, podczas gdy w 
rzeczywistości ich liczba była dużo 
większa.

Obecnie, pełniący obowiązki super- 
intendenta chicagoskiej policji, 
James O’Grady przekazał do dyspo­
zycji środków masowego przekazu 
najnowsze dane, dotyczące skali prze­
stępstw kryminalnych w okresie od 
28 kwietnia do 25 maja bieżącego 
roku.

Z raportu wynika, że liczba po­
ważniejszych przestępstw wzrosła w 
porównaniu z analogicznym okresem 
roku ubiegłego o 28.8% przy czym 
należy pamiętać, że dane zeszłorocz­
ne mogły być zaniżone.

Statystyki wykazują jednocześnie,

Sąd Odrzucił 
Apelację Mayora

Sąd Apelacyjny Stanu Illinois nie 
zgodził się na dalsze opóźnienia dzia­
łalności Rady Miejskiej i odrzucił 
wniesioną w tej sprawie apelację 
mayora Harolda Washingtona. W tej 
sytuacji — jeden z radnych miej­
skich oświadczył, że komitety Rady 
Miejskiej najprawdopodobniej rozpo- 
czną swą pracę przy końcu tygodnia.

Natomiast adwokaci reprezentują­
cy mayora oraz skupionych przy nim 
21 aldermanów, twierdzą, że nie za­
mierzają dać za wygraną i chcą 
udać się do Stanowego Sądu Najwyż­
szego. Sąd miał wysłuchać wniosku 
w tej sprawie we wtorek rano. Obóz 
mayora zabiega o powstrzymanie 
grupy 29 aldermanów skupionych wo­
kół aid. E. Vrdolyaka (10 warda) 
od podjęcia normalnej działalności 
związanej z wykonywaniem prac ko­
mitetów Rady Miejskiej.

Adw. Jack M. Siegel, jeden z pra­
wników reprezentujących obóz Wa­
shingtona, powiedział, że będzie za­
biegać w sądzie o dalszy 30-dniowy 
okres, w czasie którego strona prze­
ciwna nie będzie uprawniona do pod­
jęcia działalności. Dotychczasowy za­
kaz sądu spowodował, że komitety 
rady miejskiej nie mogły odbywać 
posiedzeń.

Corcoran 
Zmierzy Się z Percym

Odwołując się do stania na stra­
ży konserwatywnych zasad, w myśl 
interesu partii republikańskiej, kon- 
gresman z Illinois, Tom Corcoran 
ogłosił w poniedziałek, że w prawy­
borach 1984 r. zamierza ubiegać się 
o miejsce w Senacie USA, zajmowa­
ne obecnie przez innego republikani­
na z Illinois, Uharlesa Percy.

Corcoran zarzucił Percy’emu prze­
sadny liberalizm oraz odstępowanie 
od linii politycznej prezydenta Rea­
gana. Percy, który kieruje jednym 
z najważniejszych komitetów senac­
kich, Komitetem Spraw Zagranicz­
nych, odmówił udzielenia na bieżą­
co komentarzy o decezji Corcorana.

Jakkolwiek Corcoran powołał się 
już w tej chwili na wielu popleczni­
ków, przystąpienie do walki wybor­
czej spotkało się z krytyką lokalnych 
przywódców partii republikańskiej, 
którzy oświadczyli, że działa on w 
ten sposób na niekorzyść partii poli­
tycznej, którą sam reprezentuje.

że jedynym przestępstwem, które 
występuje na mniejszą skalę niż w 
roku 1982 są morderstwa. Ich licz­
ba spadła w ciągu roku o 3.9%.

Dane na temat wzrostu liczby prze­
stępstw kryminalnych w 6 najpowa­
żniejszych katerogriach przedstawia­
ją się następująco:

— gwałty................................. 60.9%
— rabunki................................31.7%
— napady................................32.5%
— włamania............................ 31.9%
— kradzieże............................ 30.3%
— kradzieże samochodów.... 18.9%

Wędruje 
Dookoła Świata

Charles Hall, który ponad rok temu 
wyruszył z Seattle, Washington w 
marsz pokojowy dookoła świata, przy­
był w dniu wczorajszym do Chicago.

Do jego indywidualnej formy pro­
testu przeciwko wojnie, przyłączyli 
się Maggie Vrana z Nebraski oraz 
Steve Hutsless z Omaha. Zapytany 
przez lokalnych dziennikarzy o swoje 
wrażenia z pierwszego etapu wędrów­
ki, Hall stwierdził, że najbardziej nie 
lubi, gdy zmotoryzowani, lub piesi, 
których mija po drodze, nazywają go 
komunistą.

Wierzy w skuteczność swojego pro­
testu i obecnie czyni starania, aby 
pozowolono mu na wędrówkę w po­
przek Związku Sowieckiego.

Ujęto Przywódcę 
Sekty Religijnej

Pochodzący z Californii Paul Bell, 
przywódca sekty religijnej Belanco 
Religious Order, poszukiwany mię­
dzy innymi w stanie Illinois, został 
w poniedziałek ujęty przez przedsta­
wicieli prawa w Arkansas. Podejrza­
nemu przedstawiono 14 punktów os­
karżenia, które wykazują, że syste­
matycznie lekceważył on obowiązek 
płacenia podatków.

Podejrzany o Podpalenie
W dniu wczorajszym chicagoska 

policja zatrzymała 20-letniego Tyrone 
Holloway’a podejrzanego o wzniece­
nie ognia w budynku w pobliżu 
śródmieścia Chicago. Płomienie ogar­
nęły 3-cie piętro domu, zmuszając 
wielu mieszkańców do ratowania się 
ucieczką przez okna. Jak poinformo­
wali przedstawiciele straży pożarnej, 
wiele osób, na skutek upadku z dużej 
wysokości, doznało poważniejszych 
obrażeń. Pożar, wybuchł w wyniku 
podpalenia ok. godziny 3:00 nad ra­
nem benzyny na klatce schodowej 
budynku.

Wyrok Na Lekarza
Dr Philip Garret, lekarz z Deer­

field, Illinois, skazany został w po­
niedziałek przez lokalnego sędziego 
sądu federalnego na karę 2 lat wię­
zienia. Śledztwo wykazało, że lekarz 
oszukiwał w swoich zeznaniach po­
datkowych, wykazując sumę dochodu 
równą $13,000, podczas gdy faktycz­
nie jego roczne zarobki wynosiły 
$47,000.

Poszerzenia Autostrady
Pomimo sprzecznych opinii władz 

miejskich Hinsdale i Clarendon Hills, 
kontrowersyjny plan poszerzenia od­
cinka autostrady nr. 83 w południowej 
części powiatu Du Page, najprawdo­
podobniej zostanie zrealizowany.

W poniedziałek, przedstawiciele 
władz Clarendon Hills glosowali 4-2 
za przyjęciem propozycji poszerzenia 
drogi do 6 pasm ruchu.

Odnowienie Ubezpieczenia 
Dla Pracowników Miejskich

Rada Miejska Chicago postanowiła 
odnowić ubezpieczenie dla pracowni­
ków miejskich podnosząc jednocześ­
nie podwójnie opłaty ubezpieczenio­
we.

Bankers Life and Casualty Co., fir­
ma ubezpieczeniowa wydająca to 
ubezpieczenie, podniosła opłaty ubez­
pieczeniowe z powodu strat 3.2 milio­
na dolarów od czasu rozpoczęcia pro­
gramu ubezpieczeniowego w 1980 
roku.

David Schulz tymczasowy dyrektor 
budżetu miejskiego powiedział, że no­
wa polisa ubezpieczeniowa będzie 
kontynuowana do końca biężącego 
roku. W międzyczasie Schulz prze­
studiuje programy ubezpieczeniowe 
dla Chicago. Odnowa kontraktu z 
Bankers Life, powinna być na okres 
trzyletni, ale Rada Miejska Chicago 
może zrezygnować z kontraktu z 30-to 
dniowym wypowiedzeniem. 

Program ubezpieczeniowy przewi­
duje darmowe ubezpieczenia na życie 
dla pracowników miejskich w wy­
sokości 2,500 dolarów, plus 1,000 dola­
rów za przypadkową śmierć. Pracow­
nicy mogą kupić dodatkowe ubezpie­
czenie w wysokości nie przekraczają­
cej rocznej płacy.

Firma ubezpieczeniowa Bankers 
Life podniosła koszty ubezpieczenio­
we z 31 centów za 2,500 dolarów do 
54 centów, za każde 1,000 dolarów 
ubezpieczenia. Koszt dla pracowników 
miejskich za dodatkowe ubezpiecze­
nie zmniejszy się z 10 do 6 centów 
za każde 1,000 dolarów ubezpieczenia.

Bankers Life w 30-to miesięcznym 
okresie od czerwca 1980 do grudnia 
1982 wypłaciło 1.55 milionów przy opła­
tach wynoszących 1.19 milionów.

W ramach dodatkowego ubezpie­
czenia wypłacono 10.9 milionów przy 
wpłatach wynoszących 8.1 milionów.


